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Reforma administracji państwowej. — Bezwzglę
dna walka z drożyzną. — Specjalną opieką oto
czyć należy ziemie kresowe. — Mnfejszości naro
dowe: „W Polsce niema obywatelstwa do wypoi

wiedzenia!**
*

W arszaw a. (PAT). Dz?ś wygłrsl? Prezes 
Rady Ministrów p. Sikorski w Sejmie nastę
pujące przemówienie:

W ysoka Izbo! Obją’em ster rządów w 
warunkach ciężkich i niezwykłych, w chwili 
trudnej i bolesnej, w momencie który zaw sł 
troźną przestrogą nad Po ską, wstrząsając 
państwem do podstaw. Warunki te tłumaczą 
jasjip. dlaczego staje przed panami człow ek 
v tr.rodurze króry to mundur niema być by
najmniej wyrazem metod wojskowych w rzą- 
flżeiTii 1 pobrzęk wan a szablą. Ta zewnętrzna 
cZfiaka mojei osobistej przynależności do ar- 
trtji pclsk ej niechaj bed/ie w obecnej chwili 
dowodem że jestem i pozostanę w sprawo
wania rządu człowiekiem bezw zględno bez- 
partyinyth ri‘eprżyna!eznym dc żadnego stron 
dlctwa i niezw ązanym z żadna klasa, ani też 
posi ronnymi interesami, ale staję na straży je
dynie i w vłarzn?e dobra państwowego oraz 
pótrżeb Rzeczypospolitej.

J3ę(Je szczęt! y-y. jeżeli potrafię stworzyć 
normalne warunki życia politycznego i jeżeli 
wpłynę ra  złagodzenie’ walk nartvinvęh co 
powinno skierować cala en erg je potencjonal"ą 
nafodu na teren twórczej dla Ojczvznv r a c y .  
Przedstawiając pozytywny program rządu, 
(przypomnę, że program ten staje pod znakiem 
we!k'ego hasła nap-aw v Rzeczypospolitej.

Omawiając rean y  pro-gram spraw7, które 
otwierają sie przed narodem zacząć musimy 

ptl ana|’zy istnleącycb stosunków, 
w mvśl zasadv; że dob-a djagnoza decyduje o 
uzdrowieniu chorego. Poruszę przvfem raj- 
waiżrdej5’ e problemy z cała szczer- ś c ą  i to 
rtfe dla szerzenia posepnyęli nastrojów', lecz 
•wproft pzzećiytiiip, dla wydobycia z całego

'narodu te a ’nrgo. a możliwie zgodnego wyslł- d z e  rzeczą trudną, a stać się może wręcz nie*
ku, bez którego naprawa Rzeczypospolitej be- możliwą.

^sąci wobec grutln owych ekscesów
u liczny :h.. ■

Nie mogę przy tern pominąć milczeniem żono najwyższy majestat Rzeczypo poltej. 
smutnych wypadków grudniówyc i w W a r- , Rząd karząc winowa ców tycn zbrodni nra* 
szaw.e. Trag cżna śmierć pieiwszego P re z y - ; 'ociągając do sużowej odpowiedzią noścl kowunl- 
denta, awantury uliczne w stolicy, które do- : stów, którzy bra!i udział v/ zajściach na-pl. Trzech 
prowadziły do bratcboiczych strzałów, wy
wołały w całym świecle wiażenie zapowia
dających* się poważnych wsłrząśrteń w Po!-

Krzyży i przygotowali się do wykcrzystan;a po-- 
wsztennege zamętu, rie mógł jakby to clic ełi nie
którzy dla rzekomej równowagi zwrócić się z ro- 

sce. Najlepszą m a rą  sytuacji są głosy Drasv presjami także przeciwko ma*om robotnicom
zagranicz: ej. któ e podkreślały dobitnie nie
zdrową atmosferę, panującą w Polsce i wska
zują ńa nieuchronne rzekomo groźbę wojny 
domowej.

Zto musi być stłumione w samym zarodku.
Dlatego za zgodą czynu kćw konstytucynie prze
widzianych wprowadziłem w stoicy stan wyjąt
kowy. Sprawowanie władzy, aby było ceowe 
fnesi hyć bczwz.g ećnie sd awedłiwe. Dłatdgc po
ciągnąłem do odpowiedzialności organizatorów. 
b: jć;wek' młodzieży, które uzurpując pohę prawa

Te masy ludowe, jak ogół ca tego narodu bówfe® 
okazały w ciężkiej d a  państwa godzinie głębokie 
poczucie odpowiedzianości, wobec ojczsTwr7. Nie 
duły się sprowokować czynnikom neodpowłe- 
dzieliiym do ślepego ourtichu, jaki nam wówczas 
giOzil Jes ttn  zaś najgłębie* przekonany, że 

rtrtgnczctej wówczas wojny domewei dokoń
czyłyby inno a n’e«tł?ły obce czynniki. - 

Rachuby i radość wrogów naszych okazały 
s'ę wówczas dzięki postawie całego narodu, przed 
wczesne P r ’ska zaś raz jeszcze stwierdziła, że

:'vj8aŁ bi^picczeiistwa zatrzymywany silą obcych w swoirh masa-h na'szerszych :est krajem spo- 
poslów. atakowały członków Zgrom. Narodowe- kojnym, zrównoważonym, spragnionym ł?dn. coT 
Hi> i 'budowaniem barykad t. iiowaly wywołać rządku i lwV*zpj pra_y. kitóraby dała ujście jego 
'.astrół rewolucybiy. W ien bowlen sposób do- potężnym s iom kostrukcy»:ytn. Dz'ęki tym wy
puszczono r ą  potwrn:eso gwałtu pnblczńego i , sck m zaletom narodu można uż bjio w pierw- 
.naraiono autorytet r aństwa na śm esznol'ć i Wre- szvoh d;i'«ch stycznia zarządzić zniesienio stanu 
szcie obrzircając grudami śniegu Prezydenta obra wyjątkowego.

V T>■f ‘m r n . f r , w n
Sąd ten uprawna tnne i poniekąd z o bo w ązur P jsk ę  waśu e pai ly‘ne, które to w głóumej m'erze 

j6 do poważnego spojrzenia na rozdz eraiace dz<ś n!o dopuściły dotychczas do harmon jnągó wm '».
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F'en?a i uuiocn ena gmachu państwowego. W  cli a o
xc walk partyjnych, w rywa zacji poszczegól
nych ego'z mów n e urn ano zdobyć się na podpo
rządkowanie nteresów własnych ogólnej idei pań-

s'wa, ne starano się wytworzyć tej rozumnej 
przeciętnej, bez której żaden program n^ństwowy? 
os^ć sę  ne  może.

S t o s u n e k  r z ą d u  d o  S e . ' s n u  I  S e n a t u .
Mówiąc n przyczynach obecnego stanu rze

czy w państw e dotknąć muszę ro i pierwszego 
Sejmu kons^ytncyjuego. Sejm suwerenny nie u- 
mlai n estety 

wyłamać się całkowici® z tradycyjnych 
w Posce nałogów dawnego sejmkowaaa, 

występowa i przeciwko nal&abszym nawet rzą- 
do-in, odbierane im resztę powag i siły wykonaw 
cze1. N ezdo ność do stormowan a trwalej w ek- 
szości spowodowa a efemeryczność rządów i uu e- 
możiiwda wszelką pracę panową.

Ciągle zmąny gabneiu ula wlały rządy 
czynników drugorzędnych, 

opartych zbyt często wyłączne o własne partje, 
a lekceważących swoich z w erzchm ków, pozba- 
wionyh najsi n ejszego autorytetu — trwałości.

Smutne te ref eksje nakazują rządowi obec
nemu postawić jasno t otwarcie sprawę przyszłe
go, trwałego

stosunku do ciał ustawodawczych.
Podstawowym warunkem pomyślnego powo

dzeń a pracy zb orowej jest należyty jej rozdział 
f odpow.edne unormowanie roli b orących w tej 
pracy udz al ćzynn ków. Kierowane sprawanr 
państwowem jest wlaśne pracą zborową, w k:ó 
rej uęzestnezy Sejm i Sena , jako władza ustawo
dawcza, oraz Prezydent Rzeczypospo i{ej i rząd,! 
jako władza wykonawcza. Wzajemne utrzymy

wanie powagi 1 zaufania tych czynników, wzaje
mne wsp erane ch autorytetu jest nscze nym wa 
runk em tej pracy.

Rząd opierając sfę na wskazau’ach konstytu
cji ciążyć‘będze ze swej strony do utrwalen i  
zasady, że wykreśleń e k'erown?cżych 1 uji i wska 
zań poi tyfc! państwowej tak wewnętrznej, jak ze
wnętrznej naeży w pełni do ciał ustawodaw
czych,

praktyczna zaś realizacja tych wskazań jest 
zadań'em rządu,

który za spełmane swych obowiązków odpowa- 
Ća calkowjce przed Se’mem i Senatem. C alora 
ustawodawczym przysługuje prawo kon‘roti po
stępowania rządu w normach koustytucyhre za
gwarantowanych. Rząd mus] w tym zakres'e przy 
jąć każda uchwale Sejmu jako obowiązujące dla 
s'«b'e wskazania. Równowaga poega na tem, że 
sprawność organ zacj* państwowej wymaga, aby 
w zakresie dz*a!an'a władzy wykonawcze! n’e 
było ptra Ingerencji poszczególnych posłów, czy 
ngrupoWań.

Z tą głęboką wiarą, ie tak postaw one wspól- 
dzia ane najw yższych czynn ków w państw1© wy 
da jak najlepsze rezultaty, rząd n e  będzie s ę u- 
chy ał od udpowledzlanoścl — a e dla tego wla- 
śule będz e  rozstrzygał |  decydował — będzie 
rządził.

Braki administracji państwowej.
Przychodzę do omówienia drugie), r/ezwy- 

k!e groźnej choroby, która niszczy młody cvrga- 
rzm  naszego państwa — do braków ! wad ndtnl- 
plstracji. Władze państwowe polskie tworzone 
pospieszne i dorywczo, niekiedy budowane 
wiprost od dachów, n e zyskały jeszcze jednolito
ści i nie tworzą żywego a harmonijnie dz-lala;'?- 
cego organizmu adm trr straoyinego. N edorozwó; 
Idei państwowej społeczeństw’®, które w dużem 
stopniu .zatraciło tradyc'e własnych rządów nie- 
pod'egłych pogłębi? się. W Polsce poczęły się 

oparte na różnych cgolzmach związki państw 
w państwie,

przyjmujące n i siebie samowolnie prawa, lecz nie 
obowiązki organów właściwych.

A'ruja urzędnicza jest zbyt lczna i często ne 
stoi na wysokości zadania. Bezduszny często biu
rokratyzm 1 łonna'!zm, jnłowę spory o kompe
tencję, w niektórych wypadkach nawet brak po
czucia obowiązkowości, paralżują nitn jedną zdro
wą inickttywę społeczną, zamiast ją chronić i roz
wijać. Bezwątplenia wady te wytłumaczyć S’!ę da 
d r ; w dużej, części tem, że przed młodą naszą ad- 
muistracją stanęły zbyt szybko zadan a przewyż
szające jej siły ł ten, żc oddziaływały u simę zle 
wzory czerpano z państw obcych i zaborczych.

Niewątpliwie adm!nistrac!a nasza wykazała 
w n.ejednym wypadku dowody sprawności. Teru-
bardziej jednak na eży sobie jasno zdać sprawę z 
b edów i nedomagań, by je tem łatwiej usunąć, i
Administracji państwowej 

brak ścisłego nozuraienfa całokształtu zadań
państwowych, 

przy równoczesnem nic wyzyskaniu odmiennego 
charakteru poszczegó nych dzielnic Niedostatecz
ne pcczccie praworządności i odpowiedzia'noŚci 
od najwyższego do najniższego nieiaz urzędu ka 
powodue niejednokrotnie bardzo ciężkie skutki. 
Zbyt często nio odróżnia się n nas siiuego rządu 1 
władzy od samowoli, nie każdy jeszcze urzędnik 
uprzytarmra sobie, że jesrt on sługą, a nie panem 
ipoteczcństwa, że je.'9* snśżein. a iiie źródłem 
prawa.

Samowo’a, która jest zbrodrfą z punktu w!- 
dzer a należące funkcjomrącej administracji, pod- 
kornre poczucie prawne społeczeństwa.

Decyzja osobista, stanowcza* szybka I zgod
na z prawem, oto zwvkłe wytyczne pracy 

urzędnika.
Jasność dyrektyw, prostota organizacji, wo'a w 
przeprowadzeń u zamierzeń, to są wytyczna 
władz nać it mych administracji

Fatalny wuływ gospodarki
na kresach,

Z natury rzeczy złe oh;awy
odbijają się najfataniej na kresach.

Nf* nrnicJśny dotychczas pozyskać pełnego zau
fania województw zachodnich. Utarło sę  tam 
mnletrarie io władze połske wprowadziły zjawi
ska uemne chaos admn stra-cytny, dTożyzuę i na- 
pływ n>ep-JŻ .̂'ar.t,j ludności.

By zyskać caikowicie drogie nam cfa siły 
państwa a tak ważna kresy zachodnie, musimy to 
Wodne p:-zekonan'e obalić 1 ugruntować pełne ich 
do władzy ce-;lra'nej zaufan e. \

Na kresach wschodi.ich wprowadzono dotych 
czas cały szereg eksperymentów niegdnokrotme 
wza entaie się zwalczających. N'e za'n'c‘owano 
dotychczas prltyki, któraby umala zabltnić ra
ny a rdwnotzuśnie przyciągnąć i zespolić tamtej
szy ogól ob^wąteji z  reszta państwa j podnieść

wysoko autorytet władzy po'skiej. Dotychczaso
we n ezdecydowanle wywołało skutki wręcz od- 
mletme. Musimy uamiętać, że •

ziemie kresów© są wałem ochronnym Rzeczy 
pospojtej

1 |ę  w uksrtałł iwanij naszych szerokich 1 o- 
twartycb granic obrzymlą odgrywają ro ę. Dlate
go wymagają one szczególni© wytężonej opieki, 
której dotj chczas nie byłow

Nie osiągrąwszy równowagi gospodarczej, 
nieuporządkow ane poetycznie

tworzą one na pr grauiczu Polski eement 
chw ejny. który da ej to’erowany być nie 
pioże. Rząd dołoży wsze kich starań, by ten

niepożądany I groźny stan wreszcie nstał,
W tym Mtmytn kierunku pójdą prace rządu nad nr

sdrowiemem stosunków na wszystkich odcinkach 
naszych grane

B eiw sg h d n a  w al
ka £ cJr^S/zna,

Wa ka z  szalejącą drożyzną rozpocząć s*ę 
musi na gran cacb państwa i to tak na Zachodzie, 
jak I na Wschodzie. Orgja wywozowa samowo na 
I wprost rozbójnicza dla państwa musj s ę skoń
czyć. Nasze straże graniczne poddano już surowej 
I bezwzg ędnei kontrol. Rząd n'e cofnie s ę przed 
najostrzejszymi w tym kienmku zarządzmam*.

W zakresie bezpieczeństwa publicznego doko
nała się wewnątrz państwa pewna'poprawa, c 
czem św adczy zmn ejszenie s ę ilość przes ępstw 
a w szczególności wypadków bandytyzmu.

Reform a s p a ra tu  
urzędniczego.

Nezm:ern!e ważna d a  naszej przyszłości ptf 
stwowej dziedzina gospodark samo rzędowej wy
maga równeż wyrażn ejszej' n''ż dotychczas inćjs 
ty wy ze strony władz centralnych. Wciągnęcie 
wszys k eh obywate i do bezpośredn ego udziału 
we władzy jest najilepszą skalą wyrobień a pań
stwowego. Program oo do urzędników streszczi 
się w następujących punktach:

uporządkowani armji urzędniczej diogą f© 
zumnel ecz nie mechanicznej rufukcjł,

podniesienie skali wymagań w stosunku do nrzed. 
ników ze s rony państwa, przy uwrg ęda en u me
tod i fachowości w pracy, żądań e bezwzgiędiiej 
dyscypliny służbowej, obiektyw zmu, wysokiego 
poczuc a mora nego, a wreszcie zapewnień e rzflj* 
szom urzędn czym

należytego wynagrodzenia, któr* dziś stoł 
poniżej dopuszcza nego minimum

i przytłacza pracowników troską 1 pokusami dnii 
codz ennego. Dalej ;dz e ochrona przed nie zawspl 
słusznym' a akanr pewnych odłamów prasy, ca 
do których to spraw rzęd wniósł i WTjiesie w nąlr 
b iższych dniach 14-tu projekty odnośnych ustaw, 
R ew za zasad organizacji została już podjęta, 
przyczem u epszen a zależn e od kompe.encji mi
nisterstw są wprowadzane.

Mniejszości 
naTodow e.

Mówiąc o polityce wewnętrznej ne mogę pe* 
rnnąć milczeń em sprawy mn ejszoścl narodo* 
wych w Polsce. Zgodne, z prawdziwie polską tra
dycją konstytuc a nasza ucbwa ona przez po sld 
.Selm suwerenny, gwarantuje wszystkim obywa* 
tełom bez jakchko w ek różnic, nie ty ko bezpie
czeństwo, spe-kój i równość wobec prawa, lecz 
takie pełną możność rozwoju ku tura'nego, a wre
szcie swobodę peęgnowan a swoich odrębności 
językowych i wyznaniowych.

Tych gwarancji konstytucyjnych rząd, który 
mam zaszczyt reprezentować

dotrzyma zawsze I bezwzględnie
w stosunku do tych obywatel, którzy lo]a'n'e i 
szczerze stoją na grunce n czera nie kwestiono
wanej państwowości polskiej. Nigdy jednakże 
rząd n‘e okaże s/aboścl wobec tych, którzy nie 
chcą hyć posłusznymi synami Rzeczypospolite}, 
tych, którzy nadsłuchują g.osów z zagranicy, aby 
we właściwym momenęę wypówedzieć swą oby 
wate ską wobec państwa loja ność- W Polsce nie
ma obywatelstwa na wypow edzen'e. Tak jak każ
dy obywatel ma prawo oęzek wać ze s rony pań
stwa pełnej op ek i ochrcąy, tak nąodwrót Rzecz- 
dospo ha ma prawo i będzie s ę domagać u wszy- 
stk ch swo ch obywateli, aby jej zawsze służyli 
w.ern e w doU i niedoli.
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Z g sd n a  iwipófiYda z IticSnośiia
ryska-

W d z ’a?em Jako wojskowy naszego mło- Po odesłaniu do odpowredniej komisji wn'o
dego żołnierza, ze wschodnich kresów, rok te-jsków  nagłych posiedzenie zamknięto. — Na-
mu powołanego w szeregi. Z radością m uszę, stepne posadzenie jutro o godzinie 16-tej. 
stwierdzić że jes: to żołnierz nie tylko ocho-1r*. . . - „JS
czy pojętny i karny, lecz także wierny i pew
ny. Ci młodzi synowie ludu ruskiego i bia'o- 
ruskiego są dla mnie zapow edzią nowych cza 
BÓW.,

brotnego współżycia obcel 'ęzykowo lud
ności województw kresowych z narodem 

polskim,
bratniej współpracy, do której stana w imię 
wiekowej tradycj przedstaw rcie1e białoruscy 
ł ruscv. pracy która podjęta bvć musi w imię 
potęgi Rzpltej i dla dobra ludności kresowej.

Mniemam rówweź. że dz ś. kiedy na Ja
wach poselskich tego Wysokiego Sejmu za
gadają reprezentanci małoruscy z Małopolski 
Wschodniej, kiedy 

pobór do w orka w tym k ra n  mlal prze* 
b en . ita‘zupełniei normalny, 

nieliczni zwolennicy t. zw. rządu Petruszewi- 
zza zrozumieją wreszcie błedncds; i szkódi- 
wość stosowanej przez n!ch wobec państwa 
taktvk:. tcj t c th k i  polityczne', która podno
sząc hasło i'kra'ńr.k'el niezależności na terenie 
Małopolski wschodniej ten kraj n'eszcześliwv 
i Wojnara'.. żnękany a z Polską nierozerwalnie 
znaczony wnękowa praoa i krwią nr.koeń ca
łych, poddaje pod \> pły \vy  wschodniej anar- 
rhj\

Od zrozumienia togo faktu 1eden krok tyl
ko do zKpc'nego zaniechania t?k szkodh- 
we! wrśirY kY ra na'rrożei rdb a r.‘e no in
teresach ludności Małopolski Wschodnie?,
Rząd zagadnien e powyższe traktować bę

dzie z całym rea^zmem politycznym, dążąc 
do możliwie szybkiego i t wałego oraz har- 
momjrego ułożenia s>  stosunków wśród za
mieszkujących Małopolskę Wschodnią oby
w ateli

Mnle‘szoścl żydowsk o
na podstawie wvm ;en onvch zasad zo-jentuią 
Sie mewetpliwie że dobrow olni przez Polskę 
nadane jej praw a be da przez rząd dochowane.
Potrzebny jest jednak głos przestrogi. Zbyt 
często bowiem zamlen ano po śtrppfó żydow
skiej obronę je? unrawn:onvch interesów na 

wąlke o przyw ro’.
Niektóre organy miedzyna-edowej prasy o- 
skarżające tak zbvt ochotnie, nazywają panu
jącą w Polsce równość uc'sk'em. Niema pro- 
wa bez obpwiązków. l.ata istnienia Polski 
niepodległej n*e wykazuja. abv prawda ta by
ła przez wszystkich obywateli polskich dosta
tecznie zrozumiała.

PREMIER JUTRO POWTÓRZY EXPOSE 
W SENACIĘ.

Warszawa. (AW.) Porządek dzienny sobot
niego pos edzenia Senatu przewiduje powtórzeń e 
expose rządowego, które prer.tjer wygłosi w pią
tek. Oen. Skoraki wys.oscwal do marszałka se
natu Ust, zawra^amiaący go o tym zamarzę.

Ba wyweiuje tpadalt
marki pilskiej?

Wy w ia d  z  m in is t r e m
Warszawa. (AW). 19. bm. o godz. 10 rano u p. 

n:n's ra skarbu Grabskiego odbyła s'ę konferencja 
masowa w sprawie kursu marki po sklej. Mn ster 
jego najbPżsi współ praco wney udz.e 01 szczegó- 

owych wyjaśnień w spraw e obecnej sytuacji glel- 
iowel.

Spadek marki niemieckiej w ostatnch dn ach
est odbićem wypadków politycznych:. Zajęcie 
?uhry i Kłajpedy. Od 15. bm. do 18. bm. podn'ósf 
s ę  kurs dolara w Per łn o z 11 na 23, t}. przeszło 
o 103 prc. Spadek ten marki niem eck ej poc ągnąl 
za sobg. obn"żen'e się marki po*sk ej. Wrog e Pol-tce 
e ementy pragną wykorzystać powyższe wydarze- 
n a po tyczne na naszą n ekorzyśd

W stosunkach politycznych nie zaszła żadna 
wydatna zmiana. Niema najmn ejszego powodu, 
aby marką po‘ska spada‘a za przykiadem n emie- 
ck*ej, tylko pod wpływem kłamliwych wietc spa
dek marki poskiei przybierać zaczął n>poko;ące 
rnzir. ary 1 od 15 bm. do 18. bm. kurs do'ara po
szedł w górę z 2C0C0 na 34003, tj. o 70 prc. Uspoko
jenie dop:ero powoi da:'e s ;  odczuwać ita g'eł- 
oach po sk eh, k óre dotgd znajdowały się pod 
wpływem niepokojących w;adomośc‘. Konferenca 
b. mnistrów skarbu ośwadczyla s'ę za najrychlej
szą j.cprawą sto-iiMkćw gełdowyth W PoscC

SKARBU GRABSKIM.
Dzis aj jirż na eżv stw edzić. że marka po’ska od 
czep a się niejako od niemieckiej i gdy marka nie- 
mecka spadła na 1-35, w ostatn m czase kurs 
marki pośkiej w Berlinie poszedł znacznie w górę, 
m.anowic e z ;0 na 74.

P. K. K- P. dokłada wsze'lk-ch s arań — o ile 
to ieży w jej mocy, aby przeć wdz alać n erzasad- 
nonemu i gwałtownemu spadkowi marki polskej. 
Dziś już do ar spadł z 34000 na 30000 i dalsza jego 
zniżka jest pewna.

Datego naeży przestrzedz handel i przemysł 
oraz zwązk kredytowe, jakoteż państwowe osty 
tucie fnansowe przed zaweraniem transakcji wa
lutowych w czasie cbecnej anonna nej zwyżki wa
lut, oraz kupłectwo przed dostosowywaniem cen to 
warów do obecnego kursn wa u t obcych. Podnoszę 
tre cen towarów w obecnej ohwU byłoby kary* 
godnem. Jak wadomo większa część transakcji 
wa utowych oparta jest na kredy ach bankowych, 
na'eży tednak stwierdź ć z uznan em, że w chwi
lach tak poważnych, instytucje kredytowe ocen'a- 
ją na eżyc e sy uację, postępując w udz'e’at*ir kre
dytów z pożądaną powściąg'iwoSc-ą, ogran czając 
sfę do przyznawan a kredytów tylko kon eczuych 
na krótką metę. Wspó*ny wysiłek przy dobrej wołł 
żrlpta nra ucferon’ć przed katastrofą gospodarczą.

(W dalszym ciągu omówił premier spra
wy skarbowe wojskowe i oświatowe wresz
cie ‘ pc!itvkę zagrawczna. szczególna uwagę 
poświęcane zagadn'eniu sanacji skarbu pań
stwa. T e cześcj mowy z braku miejsca poda
tny w  następnym numerze. — Red.).

Mnwe zakończył premjer, reasumując za
dania Rządu. ^ o —

Prv skończonej mowie Prezesa Radv M?nł- 
sfrów p. Marszałek zap-oponował, aby roz
praw ę nad expcse odłożyć tio następnego po
siedzeń^.

H o m o n f  m i ą d z y n a r o d o w y
w y ja śn ia  s 'a ,

W c^iwil?, gdy Francja rozpoczęła kroki 
przymusowe, celem zmuszenia NJenrec do 
wykonania zobow ązań. z traktatu pokojowe
go wynikających zapanowało pewne zde
nerwowanie w całej niema! Eu-opie i to nie 
tv!ko w wielkich cent-ach europejskich, lecz 
fakże w stoi cach państw mniejszych. Zacho
dziło bowiem n'ebezp!eczeństwo, że konflikt 
francusko - niemiecki nie będzie zlokal zowa- 
nv że raczei po każdej stronie staną pewne 
grupy państw i narodów, pragnących pray 
sposobności zapewnić sobie pewne korzyści.

Stało się jednak inaczej.
Po stronie Francji stanęły wprawdzie 

Pelgja i Włochy lecz ta właśnie pomoc u- 
jm nejszyć może raczej niebezpieczeństwo 
j zb-ojnego konfkktu. N'emcv znalazły w p raw  
! dzie pewitc poparce w Rosi? i Węgrzech, ża- 
' dne z tych państw jedns^żo nie zdecydowało 
js-e na, in terw enci zbrojna. Tak wiec \vvłon;- 
ła sie sytuacja taka, że F ran ca  może spokoj

nie czynić dalsze kroki przeciw Niemcom
kró"e. zupełnie osamotn one nie czują się na 
siłach użycia zbrojnego oporu.

Nie u ega wątpliwości, że Kowno, aran
żując zajęcie Kłajpedy przez bandy litewskie, 
'udziło s ę nadzieją że Polska da się porwać 
do zbrojnej interwencji, a wówczas ruszy łyby 
w pole mc-źe także sowjety 1 groziłoby nie- 
bezp:eczeństwo nowej europejskiej pożogi 
Rząd polski n‘e poszedł jednakże na lep litew- 
sk e i prowokacji i postanowił czekać cierpli
wie, dopóki wielk e m ocarstwa sprzymierzo
ne sprawę Kłajpedy zalałwfą,

Dvwersje, zaaranżowane prze^ rząd w ę
gierski na granicy rumuńskiej skończyły się 

j również na małym ep zodzie dz!ęki energicz- 
! nej interwencij mocarstw sprzymierzonych w 
j Budapeszcie. 1 o,to obecnie będzie mogła Fran- 
cja rozpoczętą przeciw Nemcom spokojnie 
skończyć gdyż w e kie intryg! Berlina skoń- 

iczyć s!q muszą na ntczem.

Dr. Jeleń.

Poniedziałkowy numer „Gazeiy Porannej".
PofZ55wsry r d  cinlB 22 b. m- „G aiela  P rr^ R n i"  b^-

ćz  o w y iic d z i  d sm po!i'€dirtałky o zwykle! porze,
n x l w x ć . z e  w ia d o m o ś c i .

Ni Rałe, Rediify. 
WlorzoFki i

fidd^e w l< m.s wini  ,-u«t j?ci i i w^di^rs ’fc, 
sz m a ry  f arc tskie i we !ersl;ie, wó.’ki likiery 

i - ia ro ■ . !n i s? r>- rn <:h
Marlourrła Francis Ra M s :k o w ltz»  

wa L’wow33, śi'% Kołłgt ijjs 2, ust
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P. t e n  Doflslirie z n&lnug.
ZAPOWIADA BEZWZGLĘDNE ŚCIGANIE PASKARŹY.

Warszawa. Tc', wł. (m) Jak słychać komi
sarz rzĘdu miasta Warszawy p. Franciszek Anusz 
wysunięty jest na stanowisko nadzwy-za neio 
komisarza d» wa ki i  droży zna w caiem państwie.
Pan Anusz jest zwolennikiem orarca walk5 z dro

żyzna na ścislem współdziałania ze społeczeń
stwem. P, Anusz uważa u  kon eczuośfi nieedzo- 
wng nieubłaęaco ńclgauh paskarzy wrreikiego 
gatunku.

Urzęimcy otrzymają 40 prc. dodatku do 
pensji *lyczniow*>

Warszawa. (aW). „dazeta Poranna’* donos', 
te  wczoraj prezydium Centralnego Komtetu Pra
cowników Państwowych mtenysnjowa o u m - 
n^stra skarbu w sprawie poborów pracowników 
państwowych w styczna. Mnls er przychy i? sę

ise w stosunku do spadku marki auiomatyczn'e. Wy
placan e różn c wtrro s ę dokonywać 15-go ka, ue 
<io miesiąca aa poprzedni miesiąc.

„Kurier Poranny’* donosi, że na^ wczoraiszem 
pos edzen u Kady m n strów uchwalono oa'vch-

do poglądu, że wyp aten e zasiłków może nastąp fi i miast wypłacić prace wn kom państwowym 40 prc. 
ze wzg ęońw obrachunkowych d piero 20, bsn. Mi- 1  poborów stycznowych, przyczem 25 prc. lako do- 
n’ster skarbu równocześn e zaznaczy!, ze reguło- nai-ik za styczrń, i  15 prc. jako awans dodatkowy 
w ane przysz'ych poborów winuo być hskuteczno- na luty.

Wypłata emerytur za Juty.
Z izby Skarbowe: KomunJk^ą: 'emerytów wdów J sierot do koniec lutego br, zo-
Izba Ska-bowa we Lwowie ukończyła dnia stały luz do wypłaty przekazane.

19 styczna br. wysyłkę ostatnich przekazów cze- , Na przekazach czekowych zaznaczono, ie są 
fcowych m raty pensji za Iwy br, wraz z wszyst* zaraz pfatne, zate.n v. ypla»a zaopatrzeń powinna 
kfanl zas-lkami. ■ ' ua-tąpifi Jeszcze w ciągu bieżącego miesiąca.

Wobec tego wszystkie tudeżytoicl pensv'ne

Fftwśzecfiiy pedafsH z im a  w Felsse-

I rych speckFnj-tri sairo’otami sanitarnymi. C -Aur 
J nabyć a środków  niezbędnych do uzyskanh sa- 
mootów sanitarnych komitet a wróci się r.ieoawem 
o pomoc materialną do wszystkich władz, ora: 

i soo.eczeńsrw i

PCL5KA CTRZW.ALA ŹH; MILJARDa MAREK 
NA WALKĘ Z tPIDEMJAML

Warszawa (,’^ e . wl.) (m) Liga Narodów prze 
karata Pty.scc 15 tysięcy funtów czter ingów na
wa kq z epidemiami.

PRÓBA UŁASKAWIENIA NIEWIADOMSKIEGO.
Warszawa. (AW). „Ekspress Poranny** donosi, 

że grupa osób nie związanych z żadnym stron- 
n‘c wem. zgłosiła s ę do prezydenta Wojciechów* 
sk ego z adresem, zawierającym prośbę o ulaska- 
wenię N:ew adomsk ego.

„WYZWOLENIU- GROZI ROZ! AM.
Warszawa. Teł. wi. (m) W kołach sekna- 

wych mówią źe w VVyzwo’eniu dają się zauważyć 
rozdiwUki. Część bowiem ludowców re senato
rem Woźnickim na cze'e niezadowolona jest z 
taktyki przewódców Thugutra 1 Smiarowskiego.

KONWENCJA HANDL. POLSKO - AUSTR.
Warszawa. Tel. wł. (m) Dziś została w War, 

szawie dokonany wymiana dokumentów ratyfika
cyjnych konwencji handlowej mędzy Polską a 
Austrją.

Warszawa. iTei. wł.) (m) W M n*:stertum zdro 
W* wysuń ęto projekt wprowadzeń a powrzech- 
jrego podatku zdrowa, któryby byl pob erany ia- 
kr dodatek do podatku bezpośredniego. Poda ek 
rdrow a by oy użyty na ce e sanitarne. Na eży za
znaczyć, t i  projekt podobny byti Już raz wn es o- 
«y przez M n sterjum zdrow a na Radę m n strów, 
ałe n>e uzyskał zatwierdzenia rządu.

STWORZENIE LOTNICTWA SANITAS.
Warszaw?. (AW.) Kurier Codzienny** przy

nosi wiadomość o powstaiTu w •tijb"’ższym cza- 
s'e komitetu w sprawie utwórz ;nia lotnictwa sa
nitarnego w Polsce pod i o*cktorj«em marsz. Pił

sudskiego. Komitet m’alby na relu stworzen'e do-' 
godnych warunków dla trat jportu rannych i c!;o'

n n n

A D N E I I ^  ^atezyn tro n . ■— 1 *0 ^, 
f g M f f l O W  U ndrfo 9 sawiad; mi«. i t  
już ac.e-T a - 51 r"  - rzędach  f brvk * pripi* 
znvch E R O 'l  K Y $L ."fS K A . ■— Amunł J i 

preybory myśliw k e *ews. e n t aMaćai* w « Ir 1- 
kim wyborze. JJ32K

Swiętofurski bolszewik Królikowski
będzie wypuszczony na wolność?

Warszawa. Tel. w|. (m) Komisja regu'am:no-! znajduje się obecnie w więzieniu IwnwsHn. W r»
w* dla nietykalności poselskiej uchwaliła na po- zie zatwierdzenia tej uchwały przeżr SeJita tnrnk 
yedzeniu swem zaproponować Se mowi zawle- ster sprgy. ięcn wości wyda dyspozycję wypuss- 
szeitio postępowania karno - sądowego przeć w czenia Krół.kowskicgo na wolną stopę, 
pos. komoristycznemu p. K'ó' kowskiemu, który

Z TEATRU.
(„Czy Jest co do cc’eu’a?“ — farsa tv trzech 

aktach Henneqttina 1 Webera),
Lwów. 20. stycznia.

Cłiyba w *im.e zas.ndy: .K to smaruje, ten 
*jcdz'e“ wystaw ił Teatr Mały po przsm iej 
„Subbkatorce” i efektownym . Jasirzebiu’* 
starą farsę paryskich teatrzyków buiwaro- 
wvch p. t. , Czy jest co do oclen a ? “. Jest ona 
tak tłustą (po Iwowsku mówi sic . masna“), 
ie  aż kapie ze wszystkich kół zwarjowai.tgo 
kabrioletu zaprzężonego w klacz Pornograiję 
i wałacha Norsens. Bo jeże.i główna po!ntą 
fatsy jest fakcik, że młodemu małżonkowi w 
trakcie każdego zam arzonego coitus prze
szkadza rywal i korku ent okrzykiem ..czy 
jest co do ockn!a ? “. jeżeli następnie małżo
nek chcąc wyleczyć s ę z wy wołanei tern* 
przerywaniami ..choroby woli“. :zyni p-óbę 
awej zakwestjonowarej męskodcf w budua
rze kokoty Zaze. jeżeli kobiety w fars!e są c 
Re mcżnośc; jak najmn ei ubrane a mężczy
źni rozbierała się ra  scenie aż do kalesonów 
(perw szv raz od 20 lat jestem zmuszony u- 
żvć v  iecenzj! takiego wyrazu) to Jert to Już 
ostatnia meta. gdz e kończy się pikanteria 
I łobuzowatość. a rozpoczyna się niesmak.

Jeszcze krok naprzód w tym wvścigu, s 
jn  scenę musiałby chvba w kroczyć prokura

tor i całe to nieub’ane tow arzystw o zapro -, 
wadzić do ula.

Farsy francuskie mają już ustalona markę. 
że są przewaźn e pikantne jak p:ękna kobieta 
w negliżu. W ypróbowana spó ka farsistów pa
ryskich oopełnita w „Jest c ,( do oclenia?’* 
błąd nie do darowania: srała się trywjaina, 
iak mężczyzna w negliżu. Czy było koniecz
ność a pokazywać tą fa-ję na której afiszu, 
tak. iak na niektórych filmach, powm.no się 
dodrukować uwagę: .Tylko dla dorosłych!’*, 
pozostawiam tę kwestie do rozsadzenia mo
ralistom. do których s:e bynajmniej nie za l- 
czam. A jeżeli nawet kTka panienek musiało 
wyjść z teariu. wiemv \v s ? v r r v  dobrze, że 
na francuska farsę nie prowadź się dzieci, 
choćby dla niepoznaki brzmiał tak nie
winnie. jak np. .C zy  jest co Jo  oclenia?”

Ale nigdy nie zrozum ę. dlaczego tv!e 
wvsWku i staranności tyle doskonalej gry ak
torskiej poświęcono temu głupstwu wydoby- 
łemu z prochu rekwizytorni teatra'nej? Tu 
już wkraczamy w szczegóły gry aktorskiej, 
bo zaprawdę dość już o samei sztuce. Jeżeli 
farsa, zwłaszcza w najlepszym scenicznie 
drugim akć e. wywoływała aż tyle śmiechu 
na widowni to zas'uga w tern przedewszyst- 
kiem trzech bardzo wybitnych aktorów na
szego d atnaTj: Czarnowskiego Brzesk ego
i Okcrnickieeo którzy Jakby zmówiwszy się 
ze sobą. grali wszyscy eon amore. !

c.7-v n owski nie po raz pierw sa, pok aza ł'

że urn e stw arzać lekkie farsowe typki, do
skonałe w geśc e mimice i groteskowości j 
Brzeski do słodk:ego głosu i menagennosei zc- 
w nętrznej I nji dodał miła wesołość i umtar, 7 
jak;m i:m!ał wybrnąć z najbardziej śliskich, e- 
rotycznych sytuacji. Więc jeżeli uwodził luh 
kochał się. to wlaśn e w tych granicach na 
jakie pozwala żvcie kinketów . Okornlękj po
trafi! w nas w'mówić że jest rzeczyw iśc i 
handlarzem w'eibładów. a Jego opryskliwośfi 
wynikała z dz;ałania afrykańskiego słońca na 
pasję poszukiwacza w arołom nei żonv. Płacz- 

wie n-zekarykaturowany bvł Orzechowski. 
Bonard doprowadza! do pasfi kobieco - tkli
wą afektacia głosu i n*miki. rzete'nie. jak 
zwykle ‘degrali sw'e role Powłnska. Łoziń
ska. L ochman i Okornicka, dobrze obsadzono 
Niemirycz i Malindwska.

Ostatme s ’owo należy się d< oiutantce 
wieczoru Pahlkównle. Choć Jak się czuło, 
rzeteJnie przygotowano ia do U ch p:erw- 
srych godów z teatrem m ejskim nie powiemy 
ażeby naturalne warunki deb'uiantki pasowa
ły ją w czemkoiwdek na przyszłą nalwmą te
goż teatru. Naiwna w jd ra rem  aktcrsklem ' 
pojęciu już bvć n>e może, charakterystyczna 
zaś jeszcze być n e moię.

Henryk ĆblerzchowskL
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f©  a z  p i e r w s z y  K I N O  L E W
w s p a n ia ły  c r a m a t  w  6 -c iu  
ak  a c h . O r y g in a ln a  w a lk a  
z  w ilk  m i r y s ie m . W g ł. 
r o li B e n . H A G G  BRT A i J o e  

M A R LN G O .
B ha erem dramatu fest n tjstraszniejszy p es północy —  ponury i dziki jak wilk,

n ien -w d zący  ludzi. —  Przep iękn i z d ę c ia  z natury.

Dziś w sobotę dr. !i(h ba

K 3E S A N

t z r  ST3ZSŻCSE WASZE CÓRXI1
M a  |  w  | f |  |  ^  A  ik l * 'ystka Ł.ier k inska kre |j gluwrą role w prze 

§Ą  !■ ■ wr I  % W  Iw  ilLzaym d.amasle wsp5ł:m n/m  w 5 akf. p. tył.

P I E J B L I E Ł K r E  M O C E
Jeszcze tylko krótki c as w M\RY> TICE i KO?E £hIXU

Obce waluty zaczynają spadać!
Ńa targu wa'ut zarysowuje się baissa, 

która po wiadomoścach otrzyrranych z 
W arszawy, wyraźnie się obiawlła.

W szystkie waluty spadły w cenie bar
dzo znzcznie, a zamku ęęiu giełdy kursa 
uległy dalszej zn żce.

W szczegć’ncścj spadły marki nem . ko
rony czeskie i austriackie, oraz franki francu
skie.

W  akcjach kursa nieco silniejsze, nieno- 
towane akcje uzyskały poza giełda znaczną 
zwyżkę.

Jąkorzr.o stare 860.0Q0: młode 175.000;
Gazy ziemne 295 000 do 300 000, Tespy (kali) 
140000. nieefektywne 112000; udz ały Olku
sza 160.000; Chrbi 55u00; Forresta 20.0u0; 
A^oty 15000; Len 4000; Lesiennickie 28.000.

Bandy na W Jlyniu i Palssia
Historia kresowych ryceny,

Nory bandyckie na wy‘pa-h. — Szpiego iwo 
głównym celem, -■ Mord pożoga. <■- Sąd do
raźny w Kowla. -  Nawa banda Jermakowa. 

-  Skarby cerkiewne zagrożone.
u.

Randa Issakowa przehywała przeważnie 
w lasach, w norach w okopach ziemnych, 
przystosowanych do ewentualnej obronv i na 
wysepkach moczarowych. Podczas wędró
wek nie obawiała się jednak i po wsiach no
cować. Przybyw szy do wsi na noc’eg, żądali 
bandyci od wójtów ustawienia straży, celem 
strzeżenia ich przed niespodz:ankami.

Banda urosła do kilkudziesięciu ludzi. 
Gdy zbl żyl sie umówiony terjnin przejścia 
przez fron t a Brojewicz się nie zjawił 

Issakdw ruszył ze swoimi ludźmi ku linii 
bojowej.

Po drodze dokonali k łka większych napadów 
w Grabowie Piasecznej, LubochynTe i Cze- 
pielu. gdzie kilka rodzin — przeważnie ży- 
dowsk eh — częścią wymordowali częścią 
żywcem spalili. P rzy  rozdziale łupu puwstął 
spór i bar.da się rozbiła. Część oddzieliła s ę  
lako odrębna banda wyłącznie d a  celów ra
bunkowych, część wróć ła z Issakowem do 
Grabowa, a TO-du pod komendą Ponomaręn- 
ki podążyło dalej ku frontowi, gdz.e schwyta
ni zostali w komplecie przez wojska autrjac- 
kie.

Zeznania PonornarenKi i jego towarzyszy 
wyjaśniły w zupełności działalność pat*y- 
zantów Issakowa. Napady, rabunki i mordy 
odgrywały tylko uboczna rolę głównym ce
lem bandy Issakowa było

SZPIEGOSTWO,
niszczenie komunikacj'. niepokojenie tvłu
i wreszc:e pr?eda-cle się. przeć front. Ce! ten 
stanowczo przyśw iecał Browjewiczówi i ls*

sakowi, gdy swego cząsu zawarli owe uro
czyste przymierze. Nadzwvęzaj patrjoly cznle 
natchnieni partyzanci odd«wal się swojemu 
z/d:;niu z całą świadomością i z całem po
święceniem. Jednakowoż pewien charakte
rystyczny o b j a w  zdradzał ch przedwcześnie 
i pokrzyżował icji piapy. Był to niski intelekt 
rosyjsk!ego m iżyka z jednej i brak inteligen
cji u jego przewodn ków z drugiej strony.

Issaków (który dopiero przed straceniem 
wyda] się za porucznika) był tak pod wzgię- 
dem zewnętrznego wyglądu, jakoteż pod 
względem obejścia sie i sposobu myślenia 
człowiek em o' niskim intelekcie, którego wyż
sza misja ^  której on w zupełności świadom 
był — nie rnpg’ą powstrzymać od nisk cli w y
bryków. Mord dokonywany bywał w oka
mgnieniu. s  rr— ał łupu, który w ywoływ ał 
spory, był niewątpliwie g ’ówn.ą przyczyną 
rozbicia całej bąndV i pokrzyżowania jei pla
nów. Większość ł» rć v  issakowa. dokonaw
szy cały szereg napadów i mordów została 
schwytana i na wiosnę 1916 r. rozstrzelana w 
Kowlu,

BANDA JERMAKOWA.
W październiku 1916 i. znalezrono w zie- 

nfance, opuszczonej przez spłoszonych party
zantów. pamiętnik porucznika Jermakowa i w 
ten sposób natknięto na śladv dalszej bandy, 
która bvła podzielona na nośzczegótóe g-unv. 
pozostające ze sobą w ścisłei tócznośc'. Jak 
t. ijp&f pąrńiętiykp wypiką banda ta ograni
cza.*’ sie wyłącz ile do Służby szpiegowskie*

w najszerszem znnezen u tego stówa. Poszczą 
góne grupy ukrywały się w t. z w. .,korczach“ 
— t. j. gęsto porośniętych wysepkach na trzę
sawiskach. W dztóń nie wolno bvło nikomu o- 
puszczać i -wjówĘi w nocy natomiast wysy
łana regular e patrole wywiadowcze do oko
licznych m escaw ości dla t edz-?n’.a ruchów 
wojsk oraz d a  utrzymywania kontaktu z są- 
siedniemi grupam1 partyzantów. Ludztó Jer- 
mąkowa pomagali z początku tu i ówdzie bez- 
mteresownie chłopom w pracach ro’nych. 
Jermakow polecał drogocenne rzeczy cerkiew 
ne zagrzebywać w ukrytych miejscach, a 
szczegółowe opisy ukrytych rzeczy wręczał 
do przechowania zaufanym ch łopom ...

Sądząc z wym'enionvch w pamiętniku 
miejsc zanreszkan a ręzmaitvch chłopów, 
barda ta. która pierwotnie miała główną bazę 
w Perespie i Gołownie operowała późnej na 
rozległej przestrzeni nfedzy llnja kolejową 
Chełm — Kowel — PowursK. a gościńcem 
Kowel — Nujno i gościńcem Lubomi — Szack. 
a dosięgała w k !erunku północnym do górnej 
Pryneci. gdzie poszczególne grupy tej bandy 
odwiedziły \v!eś i jez-inro Tur.

Jermakow b^ł bez wątpienia o w?e1e Inte
ligentniejszym człowiekiem. n‘ż Issako.w. Li
n i a ł  z roczątku mo-dów : rabunków, dzia- 
łąlnosć jego ogramczała sie tylko do szpiego- 

I stwa 1 do iłrzygotowan'a chłopstwa na wypa- 
: dek odwrotu wojsk nieprzyjacielskich Drzy- 
jeżem p-aćował systematycznie, gruntownie 
i nadzwyczaj ostrożnie.

Jeanakowoż i w tej bandz?e karność nie 
dała s:e długo utrzymać. Chęć zysku i pęd do 
rabunków i morJów odrywały jedną grupę zł 
drugą, które badz na własną rękę rozpoczęły 
rabować i plądrować, bądź też przyłączały 
s*ę do inny ch band.

Dr. Karol Dawid.

KOMUNIKAT.
Mah polski Zakład Odzieży, instytucja powo

łana db zaopatrywan e najszerszych warstw lud
ność' kraju w ar ykuiy odz etowe i spełn aiąca ce- 
e użyteczność' pub’ cznej, mieści się we własnym 
gmachu t. z. domu towarowym we Lwowie przy 
ulicy Szpitalnej I. 1. (róg uC. Kazinferzowsk ej). ■

Magazyny do detaj cznej i hartownej sprze
daży znajduiią s:ę na 1. piętrze oraz skflćp naioźhy 
w parterze. Filia Zakładu m eści sę  przy ul. Ja- 
g'b"ońks ej !. 20. Oddz afy w Krakow,:e t Vamopola 
Własne fabryk., konfekcyjne we Lwow:e i w Kra
kowie.

Małopolski1 Zakład Odzieży me pozosłaje w 
;adnvm związku z Po.wszechnym Zaktiadem 
Odzieży w’e Lwowie, maszczący,m sę  w Pasażu 
M kolascha, przedsięb orstw em PTrwatnem wie- 
denskego Dochodzeń a.

Z powodu powtarzających się często wypad
ków identyfikowana prywatnego skfadu odzeży 
w Pa«ażu M:ko'asciia z instytucją Mai.oposkego 
Zakładu Odzeży skukiem nazw podobne brzmą- 
cych. Dyrekcja Malopo’sk ego Zakładu Odz e-ży 
zv'raca uwagę na powyższą okoikzność ? komuni
ka' ten poda'e dla orjenraci1 P. T. Putócznaści. 
8363 Dyrekcja Mafopoisklego Zakładu Orz cżv

Ewanselc^PoIaey!
Zb erze e sę  jaknaj1. czn ej, bez wzgiędu u?* 

przyna eżność do Zboru lwowskiego, na Walne 
Zgromadzeni Polaków-Ewangelików, które od
będzie się w medz e ę dna 21. styczn'a br. o go- 
dz'n'e 11.30 w saii organowej, szkoły ewangelic
kiej we Lwowie, przy mity Kochanow'sk‘ego 'S* 

N ezawodne przybyć e na to zgromadzen e, ua 
którem będą omawiane niezm errne ważne spra
wy, tyczące przyszłość' ewangelizmu w Po’sce: 
jest obow ązk em każdego ewangelika, który ca
lem  sercen. czuje się po ak em, a k ófy zechce 
spełń ć św ęty obowiązek wobec swego sum en a 
: Boga. S3Ó3

Za Wydział Kola Ewarurei ków-Pok ków
Dr. Schelleoberg, sekretarz



Sir. & „GAZETA PORANNA* Ąr.

W s o j o t ę  29. i w  n ie d z ie lę  21. pora?, o s t a t n i

Idźcie i zobaczcie!
Nfrjp jlm ieja zy  o b r a z  w  6  c z ę ś c ia c h  p . t.

O d  p o n i e d z i a l i l t u  2 2  s t y c z n i a  P R E M I E R A !
N a j p o t ę ż n ie j s i j  d z ie ło  p . t.

D W I E  S 3E R O T Y
Ooraz ten Ilustruje i rzeżyeie dwu mełych si- o; frnncus' Ich, Móre początkowo cier
p i  piwo u t y r =» n i i dw ru Lu'J*iKa XV.. . arystokrc cji, o n s tę .n ie  po obeeniu 
rządów królew kch wriz z celym nero.iein od władz rewoucyjny-h. 447

W Klindze byli
HomonM

Awangarda Rosji sowieckiej. !W Kłajpedzie 
zamęt i rabunki. — istnieją tam równocześnie

trzy iządy.
Warszawa. (Teł. wXl (m) Nadchodzą tu v/iado 

mości ó n esiychanem wzmożeniu s!ę ackji kotnu- 
u stycznej na ca.ytn terenie Kłajpedy.

W szeregach Słmonajtsa znajdują s!ę w b- 
gromnej Lośjei kcmumści, ktćrym zależy na pozy- 
tkaniu bron:. Obecn e panuje obawa', że Kommi Iści 
usuiht S ruonajnsa i utworzą prow zoryczny rząd 
komunistyczny w kontakcie z Rosją sow’ecką.

Na catym teren 0 pa.iuje Hidny do opisania 
zamęt.

Wypadki bandytyzmu I rabunku są na porządku 
dziennym. Gran ca celna pom ędzy Kłajpedą a Li
twą kow cńską przes ala istnieć. NnzLczone i.o* 
śei produktów zupełnie bezkarnie przemycane są

z Kłajpedy do Ljtwy kow'eńsk'ej. Wskutek t-go 
grozi zupeino osłodzenie Kłajpedy.

Na terytorium kl ajpedzkhu istnieją w eh v<li
obecnej trzy J/ądy:

1) ko n  iarza Petisne, który z rezydencji iran- 
ciisk ..j wydaje rozkazy n e znajdujące posłuchu, w

I napastników.
2) resztki dawrego dyrektorium krajowego, 

któremu podporządkowane są jeszcze duże ftśc i 
urzędników;

3) ppwstańczy rząd Simonajfsa, którego sta
nowisko jest ccraz bardziej n epewne wobec „nar- 
ch.ii podwładnych mu Cementów.

Litw ni wycofa!] sic z Kłulindy.
Kłajoeda. , PM .) Havas. Litwini opróżnili prawie całkom miasto. Klika oddziałów litewskie? 

cofnęło sie poza granice.

Sil cie fllem. partyzantów z bf Miami.
Ryga. (PAT) Pisma tutejsze donoszą źc na terytorium K ła'pedj. Po krótkiej wymianie 

dnia 16. stycznia nieliczne oddz‘afy partyzan-j strzałów z  Litwinami, oddziały memięckie
tów niemieckich usiłowały przejść ped Ty lżą 
przez most na Nemnie, aby módz wkroczyć

zmuszono do odwioiu

PRaCA w  k o p a l n i a c h  ODBYW k SIĘ 
y NORMALNIE.

Bochum. (P \T1 Dotychczas kopalnie w 
Zagłębiu Ruhry n.e zostały zarekw ’rowaue 
przez Francuzów. Praca  w kopalniach odby
wa s ę spokoinie. na razie bez nadJtczbowycn 
godzin. Z tego powodu produkcja bardzo się 
zmniejszyła. Niemcy szerzą wśród robotników 
agitację, starając .się nakłonić ich aby nie por 
zwoi.H sobie odebrać prawa strajku.

l i  PROSZĄ KOWNO O POMOC, 
r ; Ryga. (PAT). Dor.aszą. iż powstańcy 
kłajpedzcy wysłali na rę^e prezydenta repu- 

i olik> UU’v skiej adres, w którym w yrażają na
dzieje że w razie potrzeby Litwa nie odmówi 
>m pomocy.

PUŁK ANGIELSKI W KŁAJPEDZIE.
L o n ć w  (PAT). ICrążownk z jednym puł- 

5 k!em anyic kim pękybył do X‘a nedy.

PARCELA '.JA LATYFUNDJÓW KRESOWYCH.
W ydzał parce’acyjny spółdzielni Zwfąiku 

ziemian v, Warszawę, oirzwnał ponownie upo
ważnienie od O U. Z. do przeprowadzania parce
lacji ywiękiszych po: łI£i'Ci;OSCf ziemskich’ na obszarze 
województw b. Kongresówki, da ej białostockie
go, pjlesk ego, nowogródzkiego i wołyńskiego.

Kwestja współwłasności 
domów.

(Odczyt w Paskiem Tow, polltecbnlcznem).
Proi. dr. Maurycy AJlerband wygłosił 1. sty« 

czr.a odczyt na temat współwłasności co-nó w. 
przed gronem słuchaczy, złcionem z członków 
Tow port. i Związku poi. adwr katów.

Referent przeszedłszy po kole b srorję y-spćł- 
własności domów w praw e s arożytnem i średnio* 
wiecznctn uinów l nowsze postanowienia: Wż Au- 
s tiif  wyszła w 1879 ustawa, zawijająca ptzupsy 
zabran aj^ce podz am t. zw. domów pód wzg ętL 
własności i ona obowiązuje do dziś -dida tMHgfssft 
W W.e'Kopo!sce ustawy przejęte z Prus, zarów
no n'euznałą prawa1 współwłasności fizwćztiych 
częśc’, pńdczas gdy w Królestw e taka współwła
sność jest na podsaw e kodeksu Napolem a do
puszcza'ną. Na Kresach Wschodu Ji, gdzie prawa 
rosyjsk e mają zastosowanie, /najdą się w zbiorze 
tych praw sprzeczne postanowienia.

Referent wskazał na tę rozbieżność prawnych 
przepisów w prrzczegónych dz ein.l Po skS i na 
potrzebę jch uiednostajn'en'a i oświadczył się za 
względu na ooe.: :e wyją.kowę stcsuik: za di pnsg 
ezeniem prawą współwłasności części f"rvcznych.

Po bardzo ożyw onej debacie wybrano komi
sję, złożoną, z pp. prof. dr. \  lerhandą, d- Galuszk* 
i dr. Wełna, oraz z inż. pref. B sanza Krzyczkow- 
sk:ego. Drex’era i dyr. B'ernackiego, mając? spra
wę rozpatrzeć i sformułować wn:osk% które będą 

Iprzedłożone pod obrady ponown‘e zwołać sę  ma- 
ącego zebran a członków Związku Poisk. Adwo
katów i Pilskiego Tow PolitecSn.

Kanclerz Cuno dylLtatorem Niem ec.
Berlin. (PAT) Reichstag uchw ali udzlelć ciwko wnioskowi głosowali socjaliści i komu-! 

kanclerzowi Cuńo władzy dyktator^k ej. Prze niścl

Majaczy im się rok 1813.
Berlin. (PAT). W czoraj odbyło się posie

dzenie prezydium i głównego zarządu związ
ku wielkich przemysłowców niemieckich w 
sprawie położenia w Zagłębiu R u h n . Proh- 
wein ośw:adczvl że obecnie nadeszła dla 
Niemiec chwila rozstrzyea ącr, Fo raz pierw
szy od czterech lat — mówił Frchwein — nad
szedł znowu dla Niemiec ezfcs aktywnej pol - 
t 'rk ! oporu przeciw wrogom. Trzeba zaciąć 
ręby i działać po męsku. Przykład daje nam

NADESŁANE.
1 ■ K K A D D ^'TY STY C ZN v

3r.l.URKKA! Fi.URlCHA
K operrika 1?, g ed r, ord. od 9—1 i 3 -  i . 57

Thissfn. który nie lęka się gróźb wroga 
i trw a nadal na zajetem stanowisku opornem. 
Jesteśm y przekonatii że wkroczenie Francji 
do Z agłęba Ruhry jest etapem Francji na tej 
samej drodze, po której kroczvl Napoleon do 
Rosi’. Obecne działanie Francji skończy się 
pedobme jak przeds!ewziecie Napoleona, Po
chód Francji tre będzie pcczatkiein naszej z a -1 
głady, lecz początkiem wolności Niemiec (!!)

Adwokat D r . K .  8 L U M E N T H A Ł
prow »dri kaBcelarje afeok .ick ig  we L ito w e  pr*j 

ul ' t o - z  ■>#. , • , 451

Dziś dcnit 
połynki

33.C00 ^ k p .



Kr. 6 ^ 1 J iA Z Z TA PORAKKA- S t i . ł

P o d  „ Z ł o t a  k r u s z k a "li
Oto jodło prastarej, od roku 1811. istniejącej 

frmy — najwększego w kraju hand u w>ln — Jana 
Ludwiga we Lwowie, przy ud. Krakowskiej i, 7. 
Lokale tej f rmy jak pokoje do śńad&ń i res para
d a  po przeprowadzeniu cakow tej rekonstrukef, 
po wpoicie specja'nefo wejśca od frontu i  ul. 
Krakowsk o], wystawnie urządzone l odnowione 
z w o k m nak'adem pracy i kosztów, wcdlu* wy* 
mogów nowoczesnych, stanęły po dłuższej przer* 
w e znowu otworom <Ma szerszej publ czności. 
Dzerżawę tego zakładu gastronomicznego, ch'u* 
hnie zap sanego w parńęc! pokoleń, ohFjł p- Ste
fan Z e ińsk’, znany kuchm strz we Lwowie. Pod 
jogo wytrawcem i energeznem k:erowńctwem 
prowadzi s!e obecn e restauracjo, pokoje do śnią* 
dań ' w lokaju frontowym bufet, który zaopar zo

ny obfc:e w najprzedniejsze delikatesy, ciepłe 1 
z mne przekąsk, konserwy rybne, sery, pasztety, 
majonezy, sałatki francusko, gorące paszteciki j 
w *pec:'a‘ne wędThy, obok naijsziache ńejszych, 
win, konaków, Ikerów , wódek, porterów, pwa 
i t  p. wysuwa się na pies wsze m’elsce tego ro
dzaju Interesów. Lokal restauracyjny i pokoje do 
$n adań otwarte są bez przerwy od godz. 9. rano 
do 1. w nocy. Po tearze i unyob spektaklach za
wsze świeże 1 doskonae przyrządzone potrawy 
m usnę a !a carte. Aby się przekonać o prawdzi
wości powyższych słów, należy odwiedź ć bandę 
„Pod złotą gruszką*1 i naoczne stwierdź ć, że jak 
na obecne czasy drożyźnfane w stosunku do jako
ści towarów ceny są nader przystępno. 8364

Kiedy należy sie zgłosić *
do rejestracji wofsKowej?

NIEZGLOSZEŃIE SIĘ BEDZIE SUROWO KARANE.
W zwfązku z rejestracją rocznków 1883—1899 

na obszarze województwa lwowskiego, o czem 
wrm ankowai ómy we wczorajszym numerze na
szego pisma, wydał równoczośn e Magistrat dla 
mieszkańców mama Lwowa obwieszczene nor- 
mu]^cq porządek zgłaszania się.

Wedle tego zarządzona Teresowanł maia 
zgłaszać się w oka ach wojskich kom sarjatów 
swego zamieszkana w dnach od 19 do 27 stycz
nia br. włącznie, mędzy godz. 8 do 1 . w poi. 1 4 
do 7 wieczorem w następującym porządku;

W dnu 19 stycznia rocznic! 1883, 18S4, 20
styczńa rccznkł 1883, 1886 ; 21 styczna roczn- 
kl 1887, 1888 ; 22 stycznia roczniki 1889, 1890; 23 
8'yczir'a rocznik 189!; 24 styczn a rocznic 1893, 
1893; 33 styczna rcczńld 1894, 1895 ; 25 śtyęzńa 
roczn'ki 1890, 1S97; 27 stycznia rocznkl 1898, 1899.

Zarazem zaznacza s'ę, że ciozgłoszene się do 
rejestrach, co sprawdzone będzie przez Dyrekcję 
Polej, będze surowo karane, w myśl obowiązu
jących przepisów wojskowych, aresztem.

ij Kośctoł zrabowany 8 podpalony. W nocy 10.
! bm. spłonął w Skc atowle w pow. płońsk m drew- 

Wszystk’e komunikaty, nadsyłane u*. A przez | n'aoy kość ói paraf alrty. Ratunek okazał s'ę ńe- 
Sowarzystwa, rw  azkl, zrze.czen.a, komuety ba o - : możliwym. Nazajutrz na pogorzelisku zna cz ono 
we itd., wcgó’e przez instytucje, które reklamując , zameczek od tabernaku um, które było otwar.e. 
i zachęcaiąc szeroki ogół do wzięcia udzału w u-1  j cn SZczegół, jak ł szereg ńnych okol czrcośc, na
rządzanych przedse^.orstwach, mających.za cel prowadza na myśl, że przedtem dokonano w ko- 
zdobycie.środków finansowych nie mogą być ściele rabunku, a potem podłożono ogeń. Wszczęto 
zmieszczone bezpłatnie, przeto należy je k orować energezne śledztwo. Straty mi jardowe.
do Administracji „Gazety Porannej**, która obliczy 
należy tość za ogłoszenie tych informacji.

K R O N I K A .
JAKA BĘDZIE AMNESTJA?

Swojego czasu prezes k/ubu N. P. R. dr. Wa- 
;how ak zgłosił wir osek nagły w sprawie amnestj. 
tMą osek ten obejmował wypadk'1 do dn a 9. gru- 
Jńa, t. j. do dnia wyboru śp. Prezydenta Naruto
wicza.

J«tn cją projekty w k-erunku rozszerzeń a am- 
testji do dpa wyboru prezydenta Wojciechow- 
k:ego.

Amneńja z pewnemł znranam? będzie wzoro
wana na amnestii, ogłoszonej w 1921 r., wydanej 

f. powodu uchwalona konstytucji.
—o—

Redaktor Stanisław Rossowskl został powo
łany na stanowisko wicedyrektora Spółki Akcyj
nej Wydawniczej, na którym to posterunku ma 
przedsięwząć reorganizację wszystkich Wydaw- 
afctw S. A. W. pod względem redakcyjnym

Skutkiem tego, składa swoto dotychczasowe 
ębow^zkfl jako Naozeńy redaktor „Gazety Lwów 
skier, która od przyszłego poniedziałku ukaże się 
luk pod powało kierownictwem

Koniec niemczyzny w Czerntowcacb. Rumuń- 
ikhs m'p. oś w aty  wydato nakaz wykł&dau* na 
uniwersytecie w Czernlowcach tyfko po rumuń
sku. zabr&na^ac kategorycznie profesorom używa 
nia języka ń*.m!ec.k?ego, tako wykładowego.

Nlepodjęte mi jony. Następujące wylosowane 
miłfonówki ne  zostały dotychczas podjjęte: 
4,583.980. 0 1 ><8.747, 1,357.851, 4,894.862, 0,088586; 
4,011.880, 0,433.546. - ■ —

Ostatni szczur z magazynów „Nuzy“. Po u-
jęciu niejakiego Jamtńsklego i dwu jego towarzy
szy, którzy kradli przez czas dłuższy systematy
cznie różne wiktuały w magazynach „Nuzy“, are
sztowano wczoraj ostatńego z tej szajki Francisz 
ka Hi !a. Aresztowany przyznał się, że skradzio
ne wiktuały pozbywał w srklepa,ch Aksela Majem 
przy ui. Królowej Jadwigi 24, w mlęczam) Ho z- 
mana, przy ul. Gródeckiej 73, resztę zaś zużytko- 
wywał na własne potrzeby..

Wykrycie tajnego składu kokainy. Na podsta 
wie zna ezenia przy-jednej nałogowej kokamist- 
ce większej floóci kokainy zarządzono rewiizię tf 
Ignacego Wcingartena, właściciela drosuerji przy 
u'. Żóikiewsk Oj 1 1 , gdzie zna'ez?ono większą Bóść 
kokainy oraz natrafiono na ślady, i* właściciel 
tej drogueril sprzedawał licznym osobom ten mftt’ 
bny dla zdrowia narkotyk bez recepty.

Uslłowane samobójstwo na dworcu. Wczoraj 
wieczorem jakaś Nosmka, nieznanego nazwieka, 
jadąca do Borysławia, trapiła się na dworcu złów 
r?ym w zamiarze samobójczym większej gości jo
dyny. Powód rozpaczliwego kroku nieznany. De- 
speratke odwiozło Pogotowie do szplts'a.

Ucieczka groźnego komunisty z „Brygidek**.
Onegdaj zbiegł z więzić:.la przy uł. Kazimierzów* 
?k'ej znany przewódca bolszewików w Polsce 
Rodzeń - Starklewicz, skazany na dożywotnie 
węńenie. Wed’e wszelkich danych ucieczka ta 
była z góry rptanawaua. Dziwić się jedynie nale
ży, że władze więzienne skazańca na dożywotnie 
używały do robót, przy których łatwo uciec, oraz 
żp wtedy strzegł go Jakiś dozorca Ukraince.

Ujęcie krakowskiego złodzieja. Wczoraj are
sztowała tut. poKie:a Mikołaja Podbalicza. spraw
cę ok-adzeńa w Krakow.le przy ul. Powiśle 12 
nreszkańa dra Jana Gołąba z garderoby, warto
ści 2 milionów marek.

Strzał w okno. Jakiś ntecnany „myśliwy* 
strzelił onegdaj, prawdopodobnie z fobertu, w o- 
kuo mieszkana dra Henryka Awina, przy ulicy 
3-go Maja 7, j zblił 6zybę wartości 40.000 marek. 
Znalezioną ku’ę, jako coryus del cti przedłożył po
szkodowany komisariatowi poilcjL

Konduktor złodziejem. Onegdaj poBcja przy- 
aresztowała Józefa Scha fga, konduktora kolejo
wego, zam. przy ul. Jozafata 9, za kradzież w  po* 
c'ńgu Janowi Teodoro wskemu kierownikowi 
szkoły ludowej z Niemiec, koło Lubaczowa, port
felu z 93.000 marek.

„Rycerskość wieśniacza** czyli śmlerttfna bój
ka parobków wiejskich. W czasie zabawy u Pio
tra Mercaiy w Kuźniarach koto Bar tatowa klku 
parobków, podochoconych wódką, *o spoczęło 
bóikę. Pierwszy z nich Jurko Tnziuk wydobył a 
pod kurtki druciany bykowiec I uderzył nftn Wa- 
sy’a Szewczuka. a gdy Szewczuk odebrał ma 
bykowiec, wtedy napastnik 6zewsk>n młotkiem 
uderzył go w głowę. Następnie Pfotr Ostrowski 
odebrał Tnaukowi młotek l zadał mu dwa doay 
w głowę. W czasie tej bójki zbto w Izbie latubOt 
a parobcy zmasakrowali tak dotkliwie Tuziuka, że 
te-a zmarł nazajutrz. Posterunek policji w Gródku 
:ag:e1ońskhn przyare-sztował Piotra Ostrowskle- 
..o i Wasyla Mercałę, jako sprawców śmtorte’ne* 
go pobicia Tuziuka, trzeciego zaś ze sprawców^ 
Wasyla Szewczuka również silnie pobitego, po
dstawiono na raafie na \\ohJoścL

Nlktowe pieniądze faszystów włeaMch. MtnN
terjum flnansóny w Rzym!e przystępuje wkrótce 
!o wydan:a 100 milionów Frów w monetach nik- 
owych po 2 liry, 1 Erze i 50 eentestmów. Nowe 
wnety posadać będą na jednej stronie wizeru

nek kró'a. po przeciwnej zaś postać Iibevorg, sym 
;ol faszystów.

■  --

Telefaolsllia KrsHowslta - 
magla cpowoilować śmierć ezfoofeM

W Krakowie zapadł onegdaf wyrok skazują
cy niejakiego Czlerżwę na karę śmierci przez 
rozstrzeane za napad rabunkowy. Obrońca 
Dzierżwy adw. dr. Rose-izweig postanowił zwró
cić się te'efon czną drogą do kance arji cywilnej 
prezydenta Rzeczypospolitej w Warszawie, z 
prośbą o ułaskawień e skazańca.

Centrala telefoniczna w Krakowie zlekcewa-

tra’a (7777) w n:ewyt*umaczony sposób nie ch~' 
ia łączyć, odsyłając sąd to na nr. 2397, to na 20
to na 250, to znowu na 2006. Po wfeflcfch der 
trudach uzyskano połączenie, a kancelaria cy
na cezydenta Rzeczypospolitej odpowiedzieli, 
prezydent Wcijciechowski po‘eclł wstrzymać W".* 
konanie wyroku śmierci. Bezpośrednio połę:;; 
przewodniczący trybunału doraźnego, z prokurn-

źyła sobie jednak tę sprawę i dopiero po trzech torem i obrońcą Dzerżwy adw. dr. Rosenzw
fcwadransaeh us;'pyoh próób i przedstawień, ża 
tu Idzie o życie człowieka, była łaskawa panł te. 
totonfetka połączyć prezydium sadu okręgowego 
w Krakowie j  Belwederem. Międzymiastowa een-

vC,-
gem udał się do celi więźnia ce’em zakomuniko
wania mu o ułaskaWen'u. Dzłerżwa przy^ł to w 
pierwszej chwili obojętnie, a następnie ochłonąw
szy rzucił się tia kolana f wybuchnął płąc**™
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S y n  p a w i e j "  o j c a .
DO ZBRODNI TEJ POPCHNĘŁO GO NIEMORALNE ŻYCIE OJCA,

We wsi Maksynwwice, w powiece Sambor
skim, ty l gospodarz Hryć Waiwryn, który, mrcno 
swoich 57 lat, nie przestał otrzymywać stosunku 
miłosnego z Praksedą Zającówną. Zt stusimkn 
tego miała Prakseda 6-łctniegn chłopca.

To niemoralne prowadzeń e się Hryci? Waw- 
ryua, było źródłem ustawjcznych niesnasek i 
k’ótni w domu. Na tem też *tlc zrodziła się niena
wiść prawowitej żony Wawr^na do swego n e- 
Wernego męża i tegoż- syna 22-ietnłego Micnała. 
Tom Wawrynyw przemienił się w istne piekło.

N'ecawno znów powstała kłótnia i bójka, a 
młody Micha! pobił nawet ciężko starego Waw-

ryna. Na diug' dzień Wieczorem ojciec wsztzął 
nową awanturę i po wypędzał wszystkich z domu.

Doiniowntcy, powróciwszy nrd ranem do cha
ty, zasUii drzwi Zamku ęte, ii w ' stajni zna eżb 
zwłoki starego Wawryna.

Poiicj? zawezwała komisje sodowo - lekar 
ską i tf stwierdziła, że denat nie popełni} samo* 
bójstwa, łfccz został przemocą powieszony. Swiad 
cgyły o tom ślady zadrapań i okalecżer.a, znale 
ziore na oe'e powieszonego. WoDec tego wyrod 
nego syna aresztowano i odstawiono do *utdu w 
Samborza.

Poiskle wagony pocztowe. W fabryce Lilpoop 
Ran i Loeweuslein w Warszawie, przedstawicieie 
władz odbyci oględziny nowych wagonów/ pocz
towych, w swoim czasie w liczbie piętnastu -zamó 
Vłony :h. 2 tego sześć wagonów jest już na wy
kończeni. Przedstawiają się one korzystnie.

Rekwizycja mieszkań dia posłów Komisja 
prawrfcra przyjęła zmianę 7-£0  art. ustawy o re
kwizycji mieszkań, w myśl którego w hotelach 
można będze rekwśłrować mieszkania dla posłó w 
i seKatorów:

Poorozene artykułów aptecrrao-drogneryjnych.
Przestaw ić ele rady drogJstowśkej Rośkdfcb 
Związiku drogstów hurtowych złożyli cennik Nr. 
3 towarów apteczno-drogueryjnych. Nie zmienono 
cen amonaku, kwasu karbo owego n eoczyszczo- 
itego, octu i sody wszelkich gathnkóy;. Obn żońo 
łiatnrasi ceny berczjmy. Ceny wszystkich pozosta
łych artykułów zostały podwyższor*

Reduta Techników. Dnia 27. styczria odbę
dzie się w Teatrze Nowości „Reduta Techników". 
Początek o godzinę 11 wieczorem.

Komitet budowy gimnazjum Jubileuszów eg j  
hU. Komisji Edukacyjnej w Brzuchowicacfa upra
sza o nadsyłanie wsze'kich listów i zapytań, oraz 
składek i ofiar rod aid/esem skarbnika Komitetu, 
p (dra Stefana Uhmy, d-yrektdrą Miejskej Kasy o- 
icrczędności we Lwowie przy ul. fa ło w ej 9,

TEATR MAŁY.
Sobota 20 styczniu o godz. 7 „Stibiokatorka" 

krotochwila w 3 aktach Siedleckłego
Niedziela 2 1 . styczn a o godz. 3 30 „Roztwór 

prof. Pytla" komedja w 3 aktach Winawera.
Niedzela 21. stycznia o godz. 7 „Czy jest co 

do oclenia?" farsa w 3 aKtacn Henneąi ,ra f Ve- 
bera

TEATR NÓWOŚCI
Sobota 20. styczniu o goći. ? „Za dawnych

dobryćh czasów" operetką w 4 aktach Stolza.
Niedziela 21 stycznia o godz 3*ŚD „Słomiana 

wdówka" operetka w 3 aktach Blecha.
Niećz e'a 2 1 . stycznia o godz. 7 „Bajadę, a" o- 

peretka w 3 aktach Ka'mana.
PopTdzialek 22. stycznia o godz. 7 „Baiade

ra" operetka W 3 aktach Kaimana (50 prc. zniżki).

Repertuar Biura konce-towegr M. Tuerka.
Niedz'e’a 2 J. stycznią: Koncert Polskiego To

warzystwa Muzycznego z udziałem St. Szyma
nowskiej i dr. Ł. Steinbergom.

Wrn-ek 23. sty.zn a: Józc? Pembaur GMona- 
chjum) pianista. 8331

Prof. dr. W gsiuwiiti
O P E R A T O R  

o r d y n u je  o d  g o d z . 3 — 4  p o  p o łu d n iu
ul* ŁyckąB* cwsksi I. 30. ^

p 71 Bi r*isk'i .'.lit * <to>rve»#*s u-t «t- 
ctvt39li -lhtiiM — prrci- VI

rt h i n  - n M | L . .  SS2)
▼ aki.at  <m r M twntSATijjTansjruwo) u . ■! jihuiW M  
t « t . f i  ul. U o u u J ^ i  8. — T t  cios 3 U

Z teatrów.
i bft rocznic i powstania styczniowego w Tea
trze Wielkim W niedzielę o godz. 3 po^ol. odbę
dzie się uroczystość uczczenia 60 rocznicy pow
stania styczniowego na którą złóż# się: pSzemó- 
łw.«nie maj. Machalskiego, dek'amac:a a r t  dram. 
Felińskiego wiersza p. t. „\V górę serca" napisa
nego przez artystę nu  arza powstańca L. Rons- 
jJyktowicza i opera Moniuszki ,.Straszny dwór". 
JJirety (to nabycia od dzH w kasie Teatru Wie k.

W niedzielę wieczorem na ogólnej żądanie 
^Bajader?" z Miłowską i Kulrgowskin. którzy 
g.-wrócili z Krakowa z gościnnych wystęnow w 
lej samej operetce.
TEATR WIELKI.

Sobota 20. stycznia o godz. 3 „Braci* I ,er- 
che" komedia v. 3 aktach Asnyka.

Sobota 20. stycznia o godz. 7 „Coppelia" ba
let w 3 aktach Delioesa.

N-edziela o godz. 3 „Uroczystość ku uczcze- 
tdu aO roę:.nicy powstania styczniowego": prze- 
ihówlene majora Machdskiego, II. Dek'amacja p. 
polińsktogo wiersza BenedyJctowięza „W górę 
sercą*4. jfL „Straszny dwór" opera w 3 aktach St. 
MoufótKckf

9ŚH10M SUM!197
o‘warło biuro pośrednictwa w kupnie-sprzedni 
dóbr i ealności irS.=-jŁ(ich, oraz w dzierżawa h 

łCztsty dochód przezna*7Cnv n i ;a  b ™  
daiOwan e oa d iSwt Uów z Obrony Lwcwo. 

LoasI i i Ae L aów, uŁ L g o i w 3 ,
ny, I. p. 
i od 6 -

ofitj
na praWj. 

7 wie z.
— GoJz. u r .ę J . od 10
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WIADOMOŚCI GIEŁDOWE.
Lwów, 19. stycznia. 

Na targu akcji przemysłowych ruch ożywiony. 
Kursa naógit chwieiie -̂i. zaznacza sw 'ekka z wyż

ka. W walutach kursa zna-czn'e spadły. Ze wzglę<it» 
na spodzewaną da szą zażkę, na targu rezerwa.

Chodorcwske początkowo awansowały do 
6ó0w*v ujfcae.y się po em przy 64000 (w Krakowe 
66000). Ojkos z 67uOO poszedł w gorę na 71000 Ga- 
fota 7750, meef. 650u. Ze en ewsk orz< jściowo 
67000, przy końcu tyłko o450U (w Warszaw i« 58000 
do 60000). Polska Nafta ustaiła s ę  przy kurs-e 
900U (w Warszaw ę 6450 do 9400, w Krakuw e 
9500 do 10500). Siersza góm. u nas 50u00 {w Kra
kowie 56GOOJ. Browary nieco słabsze 130,000, po
tem 95.000, po zamkn ęciu uheano płacić drożej. 
Parowony t •atiały s'ę m'ędzv 12400 a 13500, zakoń 
czyły 12700, neef, I200o (wt Warszaw e 11000 do 
13500, w Krakow!e 11800). Siersza -el. rozpoczęła i 
zakończyła kursem 8000, przejściowo droższa. 
Po ski Glob pod koniec 1400, Karpa"! 900u. potćre 
tylko 8800. Pocisk z 10000 spadł na 9750. Raksza
wa Ó201W, przejść owo 61500. pud iłoirwc 61001). 
Pezet spadł raptowme na 7500. Poisot 7200

W akcraoh batAowych ożywione transakcje. 
Bj nk Przemysłowy przejściowo doszedł do 3250 
pod kooec 3150. Pow„ Bank Kredyt 675. Bank H L 
potec^ny wahał się międzjt i800 a 2100. Ziemski 
Banjc Kredyt. 2200, potem 2400.

Do ary 3100C, następne 31250 (w W arszawę 
38500 do 31000, W J(r?kowe 29COO do 29400). No
wy Jork 30000, pod koniec 31000 (w Warszawie 
29500 do 31000, w Krakowie 31700). Budapeszt 12. 
Bilgja u nas 1875 (w Warszawce 1700 do 1800) 
W fcteń slat?sŁv. zaKuńezył F) łw W a h a l i # ^ 8  
51J. 2fcri»óh spad! r.s 62Ó0 (w Wałsziwie 5Ś00 do 
5830, w Krakówię 5700). Paryż wahał się m ędzy 
1950 a 2150 (w Warszawie 1875 do 1985). Londyn 
znaczn e słabszy. sp,*dł na 134o0o (w Warszawie 
1^.000 do 14ł."00, w  Krakowie 144.00o). Praga 
pod koniec 840 (w Warszawce 775 do 880). Czer- 
u owce 150. Berłu z -1.70 obnży? ś ę  na 1.60 (w 
WarszaWe l 27 i pół do 1 40, w Krakowie 1 47 do 
1 50). Za koro-ny czesk'e płacono 920, za franki fr. 
200o, za kcrotiy ausir. 50.

rendenę'a w akcjach chwajnt) -zwyżkowa, W 
walutach zniżkowa. Usposobienie nadal bardzo o- 
żywone.

GIEŁDA NITOriCJALNA
W crorai przez cały dzień tendencja znĄ* 

kowa, dolary spadły o 4 do 5 tysięcy, stosun- 
kowo reż i inne wa uty. Obrót słaby.*

Dolary amer, s*8500 dn 29000; 1-kł i ?-W
28300 dc 28600; dolary kanad. 38000 do
28SOO; I-ki i 2-ki 2SOOO do 282Ó0; marki mem, 
185 ao 190; setki 170 ac 175; <Jrobn.e ICO do 
’C5; feie 125 do 130: drobne 115 do i30; cze- 
•kie kor. 900 do 950; drobne 9o0 do 920; 
ustr. tys. now. emiś. I4C0 do 1500; star. em. 

Jiou do 3200; setki now. em. 140 dó 150; 
star. em. 300 do 320; 50 kor. o0 do 70; 20
kor. 22 do 28; 10 kor. 12 do 14; 1-kf { 2-ki
0.45 do C.50; austr. stempl. 56 do 58; austr. 
przekazy 58 do 65; ruble 5-setkl 1.05 do 1.10; 
setki . Kącik" 12 do 14; setki zwykłe 1.00 do 
1.20 : 25 rub. ŁOO do 1.10; 10 ru ł . Ó.90 do 1.00; 
reszta drob. 0-50 do 0.60; dumskie tys. 20 do 
25; dumskie 250 rub. 15 do 16; karbowańcu

F i l  a W in i w ,  w iru ją  ;y  w  m w i s t a .
ZDEMASKOWANIE OSZLKANCZYCK PRAKTYK SŁYNNEGO MEDJLM ANGIEL

SKIEGO. -  ŁATWIEJ UDAWAĆ DUCHA, NIŻ KRAŚĆ.
Fryderyk tylunings - Jaulton, znar.y w

Anglji iako m< dium. dopuśc;ł się niedawno 
zwyczajnego włamania kradzieży, zaco ska
zany został na dziew eć miesięcy więzienia.

Nazwisko jego jest dobrze znane we
wszystkich kołach spirytystycznych a opo
wiadają nawet, że zmarły kroi Edward VIk, 
jakotez znany z czasów wojny światowej 
ord Kitchener. bardzo często brali udział w 
jego eksperyn>enVch: znano go w kołach spi
rytystycznych pod ,iazwa . nwJJum - trębacz1*

obIatyw’at wszystkich rczestn fców seansu pó
koleji i pozwalał słyszeć słowa w najrozmaj 
itszych tonacjach. Okazało się jednakże, ii  
był tp tylko zręczny tr.ck, wobec czego za ‘ 
broniono fhu nadal uprawiać oszukańczy pi o  
cedet.

Z braku innego zajęca Jol się rzemiosła 
złodziejskiego, ale szczęście mu nie dopisało. 
gdvż zaraz przy pierwszym występie przy- 
dybano go, oddano w ręce sprawiedliwość) 

., i zamknięto na czas dłuższy do więzienia,
albowem  zazwy^czaj popisywał się małym gdzie spokojnie tozmyślać mu przyjdzie nad 
rogkAi ahimlniowym. który **? jak Twierdzili, zm ennnćckt, łosów hulzkich,

słychęczp — podnosił sle sc-»rt ,ń



ffr 0596—er— „GAZETA FORANNV JBir. ł.

0 90 do 105; jirywtry 1.05 do l.i5 ; franki
1 anCHsk e 2130 do 2200; funty szterl. 160000 
Ju lóf 000; iranki szwajc. 6000 do 62CKL

Złoto: 20 kor. 140000 do 142000 ; 20 frańk. 
I350U0 do 138UU0; 20 mark. HdOuu do I MUOO; 
10 rub. 155000 do 1&00C0.

Siebro: korony austr. 2000 do 2200 ; 5 
kor. lfjęOO do 10800: floreny 5300 do S5Ó0; ru
ble 9500 do 10000; kopiejki 40 do 42; dolary 
amer. 22000 do 23000; dolary kanad. 21000 ao 
22000; jeje 2250 do 2300.

KURSA GIEŁDY KRAKOWSKIEJ.
Kraków, 19 ftyczira. 

(PAT.) Akcje. Transakcje. PoCsk e Tow. handl. 
4700, Phanma 700, Po ski-Glob 1000, Z e en ewski 
Ó2U00, Trzeb u a fabr. masz. 300C0, Automoior 
4wi). Odrka 65uC0, Sersza e uro cza 580TO, Tepe- 
« i d^00, Polska nafta 110C0, K rakus 15000, Raf łt. 
ĆbodorÓw 66000, Eek.rownifc S.ersza 85o0.

KURSA GlrŁDY WARSZAWSKIEJ.
Warszawa, 19 * yczn'a. 

OPAT.) Wa uty i dewfcy. Transakcje. Dolary 
Stan. Zjedn. 28500, frank franc. 1520.
, Gzajsi oa: Betele 1700, Berlin 1.40, Hoandję 
12700, Londyn 142000, Ni Jork 2950U. Sztokholm 
81 (A Szwajcarię 5500, Wiedeń 0.51, Wlochi 1500, 
Pragę 775.

Pwpery wartościowe. Transakcje. 4 i pól prc. 
Fsty zetn. (ma.) 57 i rół

' Akcje. Transakcje. Bank dysk. warsz. 30000. 
Bank handowy warsz. 36500, Bank Spól. zar. w 
Poznait i* 17003, Po.sk' Bar.k handl. 23000, Bank 

j  dla hand' u ; przem. 1G000, Po ski Bank przem. 
Lwów 3300 Bank Ziedn. zem polsk. 10030, Bank 
zachodni 39uu0, Sohoice i KiSewsi, psOOO, Ceg e - 
ski 76000, Tow. akc. fabr. cukru 540 000, F r  ej 
5200, Tow. przem. di zew. 7500, Warsz. kop. węgla 
110000. Łlpoop, R*u i Łoewensi.r:j> 90000, Modrzę 
jów 73COO, Ostrów eckC zakl. AOOOO, Ortwee i 
Karasiński 10500, Rudzki i Ska 38500, Rohn ł  Zie- 

19000, S arachowcc 40000, Poc sk 7000, Fa
bryka parów. 116C0, ŻyraJów 1800.000, J. Borkow 
sir 6s5u, Brac « Jałilkowsty 9800. Wat sz. Tow. 
trans, i żesS. 430o, po ska nafta 84c0. Nobel ,16200. 
Wild 17500, Łazy 52000. Ze en:ewski 5S0bo, Pol- 
bal 3000, Lenartowicz 10000, S la  i Światło 6500.

GIEŁDA W IReZAWSKA.
Warszawa. Tel. wt. (tr) Na dz'S'ejszej gieł

dzie warszawskiej tendenc a dla walut 1 dewte za 
granicznych była zniżkowa. Akcjami bankowymi 
niaie obroty przy tendencji uftrzymanej dla akcji 
handlowych. Dla akcS przemysłowych tendencja 
s tŁe Zwyżkowa.

DEWIZY ZURYCHSKIE ’
Zurych, 19 sfycznte.

(PAT.) Kursa początkowe. Berlin 0.02 p'eć 
ósmych, N. Jork 538, Londyn 2501, Paryt 35.90, 
Meó:o'ati 25.62, Praga 15, Brdaneszt 020 jedna

ósma, Bukareszt 2.80, W ar^awa 001 trzy czwab* 
ie, Wiedeń 0.0075, Aus r. kor. stemp!. 00076.

Zurych, 19 styczni 
(PAT.) Kursa keócowe. B^r m 0.02 i p6L Bo 

landla 213 20, N. Jork 537 trzy czwarte, Londyn 
25.01, Paryż 25.70, Mediolan 25.62, Praga 14.80, 
Budapeszt 0.20 jedna czwarta, (Bukareszt 2.80. 
Be'grad 3.60, Warszawa, 001 pięć ósmych, W.e- 
deń 0.0075, Austr. kor. stemp! O.U076.

Wyjazd kpt Barana do Angij!. Z końcem gro- 
d»5a ub. roku wyjechał do głównej atig c sk ej szko 
ły gitntasiycziio-strzie!rckiei w Oldershot pod 
Londynem znany sportsmen 1 lekkoatleta, kpt. Jntt 
Baran. Ma on spędzę 3 m!es ące, ce em zapozna
n a  s c z metoda ćw czen, oraz Ogólnym k!eruttr 
kem pracy, jak j.e i samem, ćwiczeniami sportu- 
wemL

.1 I F61 Dl
w iprawach -_łe IZ * > Z 
pełnie jerpłatn e w Acim - 
nirtrocyi Lwów, Sok .- a 4

eiat eu buski
o t  w a r t /  p o ł y  u z i : . i  
do jt^liiity 7* mol wij- 
r tir tm  Ket n rr.rr ty.

i F C Ł C C Y  I P R T C J I
R E ld c l-* r lń n  I ł t ia to r  e ik>r.c?oną s-kolą rolni'z 

i  l2»i t  ią ; r kty ą  wit.^c ch rjlw przom yoh.
wye i '( i io d :n .w i :h ,  oLznofomion/ s  usttwami i o 
vzuk-jo (.osody. 2_loazeiiia A dihii.u tiitji pod W
cx._________________________ ■■■■■- 8

M, r f  l ! f k  dw ro, s«r.ze;n t i r  ą j r i  I in u g  by y ofi 
p /  I isak  je pooidy w kraj i lub sa graa .ą . orjąd 
fj , ‘ -dt K łM f r y ,  • stopo1* ». ■ ■ " L " <ol

P.zyim ę rb śjcę  n. Jci ro/fn»>.*s o » w  owiakj v p - 
W ża ra pr;o s'ębiors'W s przem/si .»o.'i ndijwtm. 
Do i S j-<i« , r kty «> at .d a i na epszo r« forsjit e. -  
i*1 rioni* do «  jamiotra.ji .FACHOWIEC DKZEr

■ * NYV V ' ■ ' 1,48 .
Pn. m przyjmie azdomio.iy fachów -e, w dziale krf- 

rzwmytn, fa rb o w tr  p'.rfumęrymvnŁ liczy tylko na 
p erwsporzędną matytucje. Zgłoszenia do „Oaiet v 
Porar.ner w*d „Fachowiec*4. 410

Wykwintna oa*ls»ndrowa hdahda okazyjnie do sprze-'
dania u ffriny Krykiewłcz, 7.?marstynów, ul. Lwow
ska 29. 341 E M A Ł Ż E /iS T  J»/j| 1

Do sprziaan"* cyster— wagonowa 15 ton w dobrym fa n n u  «t 20. a mr u ,  bi n. yna, rrz> to,iw  pragnę po
stanie. Poważni retiektand zechcą zwracać Bę pod *n»4 P_ i s t e m  (..'»fyijow s . ^ , ,  col sMUrymo-
ad;ewm tlusiatyn. Syndykat Wschodni. 83»5 ni-lny do A imints rar j , t  rzya < j 4M

Sprzedam teren naftowy na dwa szyby w Dothem Za
g łę b i Borystawskicm pod nazwą Ropa Jarmusza 
XVII (sledetrnaicic). obciążanie Bruttowe 14 proc. 
Cena 5 milionów ma-ek. Zgłoszeni t pod Tadwsz 
Waw ro, Rudk'. _  «3Z7

K. HAWRANEK, ak Rut. wsklcgo 15. Dom Komisowy 
ma na sprzedaż okazyjn t  suknie balo-ve. wi^iuw;-, 
kostiumy, kapy na <f»tka. porcelana, plusz na metry, 
makatą turecką, płaszcze damskie. 412

F C r S T I T I I

. I P • _ '* - **
A ii nolitznego h«p-1 wca, t o «k; , .*«! t - go o mm - 

d re ln ef - pr< wadzenią ag nd Hur wvc.i o w ąkjsc- 
r go -ra i i»i yp o’e Z łoszenia - o

„3.1®* do A tnt istracji G ł  ty Porań aj. 430
M jfa rjrn l r(ta>  J WMerako pótrzabn/do, fohrykl Wo 

C jo f lc w  . ^ y 91 ałcenii wy zlalowa. Zgłoaieo a - 
a bfdKt. M t  I i g, r t ł r  lawy — • 4 7

pajmiO a a buchalterją
zt. Z.tossenia su 2-?

*28
Kutynew ina iii-rtp> Ba i ka •>

•pr.tr/ehńa. Piekarska 11. part 
pa p-» udn‘u

Frjr jcrakl fi tm  pik aatjrihK.il' I j-oii.ai py. 
hsm bs-, IT Kop-m La.

V eisker
!41

l s l ' a d  fryziyraki J n i Pilab* w Drohotye-ru poszukuj, 
■di 1 ego r»m e iks, * *5

(  L F łiC i  I W X  11 1
LR S!L oe 8«ns po.oca
.e ich 13 a.

P t  to « .n o -U  h ł-w-w, Kr r>*
459

mi fei t ow-at rm bl sZo wowa n , lar» e-i 
r a i. In orm a.js pdzieh r - li  -K C o ł, L-ÓW, Ły- ko 
A ./III, p.____________  8362

Je d y n e  b e , /  cic| k»p l  sz o ie m oi-' ■ w ■ h  n i 't  h 
Piurwsaaj Krai w j  fa. n r 'i  kar*!»izy Rudo fą N-u- 
aae t . ni c M n w  B> K u n  erzews. a , kirdJecks 

l l l

F T . ] , .  ka i-"'*.;-’ LósKi- ' - M. 5 T jIN H 4U ' 
W a ł  C  i ; r Ó  v, R ,'A V <  CH. *»A 8227

Do f*»rzed inia: 1 pita wstęgowa, 1 freserka. 1 cyrkn- 
larka (stół żelazny), 1 gater 580 mm ewentualnie do 
zam any na mnltlszy 450 mm 1 k ispar czeski Nn, l 
motor benzynowy ra  kufach mnrkl o lay  on Schutle- 
worih. wszystkie ma ;zyny w bardzo dobrjrm rtanle. 
Oferty nadsyt^ć.do Zarządu dóbr Zyznów p. Strzy
żów n/W. ,     8321

i e »• rzed?1!!'! i.dna rewarta Kam mry fr  V Ul. Dłu
gosza I. 3. aJomość: Bezdek, PaAska 1S id 2

i ro ł -H u. 4 7^9

P ian  no n^w ■' ah -towe u i apazii .nar i <.o «nrza- 
d jria . Zgłoszeni t reflekt at> «  W.n.n stra ja Gaz t i  
Por ,i"ej ,G otdłw i* . 4(0

E MIESZKANIA, Ł3KAŁZ, S X lZ * f 1
Dwa prK je z dwom > prz dptuojaoH i 1 z e. zą p n y 

pi. Predry. WfdjS ąco afą ra  piar^azorz^dno biuro, za. 
piien ą na Pp poPrle t  ne oezesnym komfortem, 
rum tuain a p a r , cr-.trum mirst . ig io it  n.a Tr.yj 
i> uj= z grzermcści B-uro dzienników bcherora Pastż
H ormnna pnH .18 2 , t6 2

Odstąpię lokal sklepoyy z magazynem, oraz urządze
niem Dizy ufley Zybtikiewicza. Zgaszenia pisemne 
nadsyłać do biura ogfosztó Sokołowskiego, ul. Ja- 
glalloAtka 7 pod .Loka) sk le rnw y . 417

E SC U B 1C N 9 — Z N A L IZ 3?! !> ]
Zfj ioi.ą <ai  „ '-di nztiua' i i i l .o«9, „ ic i-n -  G.r* 

a ie o uni ważnie a ę. 453

Kapujcie złotą pożyczkę

M anicure d a pań i j u  w poljca J  z .f Haberman, 
M li łaja 1. 4JJ

Częsti-chowa. Osoba i teligen —a, prowa. ząc kom
ha dl w- w Cu, ti chdw e, zd< 1 a do zegan  z jwarla 
1 do z stepd. a frm y w każdej yrłązl handlu odda 
nieazkane i b.uro z marzyną re  istgan.a i te efonere 
Ja -<> Sjió ni zki do r « e  si ibiorst a hLndlo«ego |’i  
ckolie Częstochowy i Lórm so S ąa < u 7 Laz n>e 
1 izr.jcfrau  hanjlo « o R. ^zamachów-, Cnęz jo W  
w». Dąbro s rsgo 5jat. 4'r,

Kh Hec pierwszorządr.ej m irii zaszczytnie tam y  w ca
ły na kr j rr yatąp ze znacznym kapi &!em o s, ółki 
d i p waż.:eg . rzrdriąbiorst va hnn .le-..' go we Lwo
wie ewo .ualnie udz. li swej firmy a w ra;ie  ot:ze> 
1 y e oj mis kierownictwo rrzsdsi^biorstwa. Z< J.kzo* 
aia do biura w-g owatr >, Kop r a i ,» g. 4<.|

Kalo ze pr.y.muje do naprawy sk cd bku jia , Jag et-
orska 1 i U ,- -  —   — ■ —■ - -

Ousuwnie, » ybko, ta do suknie balowe, rrlzjrtotre
płaszcze, kostjumy wykonuje znana pracown a Jul
ianny Czekanlk, Lwów, Domagallczów 7 (iwccnj
OchroneK).

PASY SKÓRZANE
a n j j l f l t K i e  n i e  o b c i ą ż o n e  poleci
B ]s T E łf i$ 9 Lwów, Grćd ecka X

W IF .L K l 1 A P K S  N A R Z ^ S Z lt  g;3»
W War* awie, pon aaając obszerny lokal,
z tó  o o dwa pnkole wydzielone na biuro, w e nt-rm, 
oraz a Jad n < kilka w s j nów towaru, pr j j i rą  a lidne 
prepozyc o handloT e, rztd  t ic  it e ■'.««, t  war w kc» 
mu , want. s p .k r .  Rozo rządza- kap ta ' m do JO mi- 
jonow . Oferty. ,X ipie • chrzęści.arin* da biorą -gł>  
i ta* Teofil P. et raszek, T jra  .a we, M i . ^  Ikowdu 15 .

H f

C Z A S
e d & o r l i  p n t o d f t ł * t |



■S8r . .«» „Ga z e ta  pc r a ń n a - n-.

H A 3 Z E J L  i  C H R Y P K Ę , leczy najpew^j . S U L F O C O L
v*yrobu ZAKŁ. CHEM. „LAOKOON* WE LWOWIE p r r e z  w»evsłk! h l e v. w r 7 y .  8T

i t y m  • ' . ł u t - i t c m  
przy. 811©

Ola młynilWi lartaRśt d y ń a n ?  k o m p l e t n e  d o  3Ś . i e ’ l e :  ia  p o i - c a

f a l  M M I I  I s t ó l S I
< pt cyn isia rherdb skórnych I w jnsnrem yci

Dr. K CHAŁ SAU>1T53,
Lwdty, Sy .sła ku 17, ori. od 8—> i 1J—5. -449

S ,  f f c a  k t o  c ’i  w i  *  \v j i s f ,  : s  i y : ; i  .  s ą d n y c h
Ej  9  1 ‘ I I I N n  t. aakundaruiz wied. i
™ł. Ifl’ 1 1  aw a a  mf iwowskij >s erlynuj j  e i -3  — ), 
1 2 ~  1  i 5  - 6 ,  L w ó w ,  A s r t  k u  1 (r ó -j P . ń ł d s j ) .  4 0 1

O t . R eg in a  R ?ich ?h ste i& -X sd low a
o r d y n . w  c h o r o b a c h  s k ó r n y c h  i w e n e r . d la  k o b 'e t  o d  
Sr~9 I 3—-4, p l . H a i ę & i  7  ( n a d  K a w i a . n i *  C e n i e .)  109

A k c  T j w .  Z j e d n o c z o n a  K a r - o r a c j a  B a ł t y 
c k a  w  L o n d y n i e ,  f i l j i  L w o w s k a  p a d  s t r e 

s e m  P o l s k *  B a n k  H a n d l o w y  H a l i c k a  1 9 .
N darzy lo I wowi  t u s . c r r  jadalń , tłuszcze d “ y* 
M i m  m  d i ,  L a k i o .  P r ó L k  i c * > i v  w  P o l a k  m  B a n k n  

H a .i d 'c w v m  w  g o  : .  U  — 2  i 5 — 7  p o  p o ł . 3 3 0

MLIE] lins i lilii im
w y k o n a j *  n a j . a . e l  • w 1

I . G O L B G L l E R
i W Ó W ,  1 7 L .  b f K S T U S K A  1 7 .

R̂i/Ter-a”
jyfofzeh ó fożó iuw \ 

C u k ie r *  t f t f b i i jo u H ^ , 

ttisządzio  Jo &6&\(Ct[&!

i  jrówkl
’  a b a ż u r y  l o m p  n a  z a r a ó w ie n u - 

p r le c e  n  a t a n k i  
M A R J * «  L E I K E y T  

391 Lwów, p ije  A kadem icki 3.

w l  M W  B j T f f | H 6  n a r t y  r o ż n y c h  s y a ts r H ó w  p o ie e a  
9T ' ]  3? . m ffiŁw h u r tc - w a  e i d e i a b t z n e

l BoseJuan Kafeia 15.
8 . 9

7 1 6 3

r n P E i y  d y w a n y , k a p y .
KA Hl a_ C iS A T Y l L !» 0  
M U ] tT O .-Y  d e  OKSBN -

, p o ia c a  n a j t j  i i  j

i raiEs > l m m
LW &C - STOS TC STA l .  18

8JU9

..flllM" M i — Iwan. i1. Zis nwiczs 11
n m n i a  le n  i k  n o  ia  z a  pf< t n a  n | [ i  i A l m  i ,  d  s t irc S a  
r c M y t h  w y r o b ó w  p o w r ó ź n  c z y c h  z  w ł a a r y c ii  w a r  t a t  w .

4 7 3 0

d o  r o z n o sz ę -  
n ia  G A Z E T  

1UIJ p o tr z e b n e .—
Zgłoszenia „Gazeta Lwowska** Pcdwafe 3.

. 8 3  6

BANK ROLillCZY S. A.
WE LWOWIE, UL. KOP~:RNtXA 20

Poszukuje do natyehmi stowe£o wstąpiehias

D samoddHneao kenspondenta 
b a n k n w - g o  z  d c ł f i a d K a  t n a -  1 mnisia lezylia nieai stkfógs 

2 )  s a m o d z ; e l c e 3 o  b u c n a l i e r a - b l -  
l a a s i s l y .  . *

Utaiła isjSLu > DyriW Bnb raUSu 5. 1P-11.

!

M a ś f  .M r e z o P
( z  k o , u  k ia m i 19 5  

l e c r y  g o i  r s n ’ "J 1 z a -  
p>» e^a od.rfużiniu

k o ń *  u .  Ż ą  a :  w
n ; u r & H.

^odpisujcie
złotą

po;

Kurs kro u
dwumesięczuy poranny, Jadwlsi BdiniiaiiO;/nj* 
z Warszawy, egzam nowanej teżen gp SzKoly 
kroju Czarnowskiej w Warszawie, byłej clugolztr 
nej współpracownicy Komekcji Uąmskiej Marij 
OpoisK ej we Lwowie, otwiera s'ą dn a 8 lutego. 
SzKoia ..Ecole Reiorme“, Pańska 14. Wpisj do 5. 
iutego 8293

b  t .  A i u i ł  najlepszei mark* p o '8 c i h u r  
HL I* c i  p i  <wnie i de’a 1'cznie A. Fited- 

feld. ii.wdw, Jag e l l c ń p k a  9. 8272

NAJROZMAITSZE

Pantofle, Papucie
I t r .  męskie, dam .kio i dzie* 

einne. poljca fa r j  i
a l. W ronoskich 

Ł . Ą.  
B iu ro  i 

^ p rz e d a ź  
8 3 3 2  u l .  K r a K o w a k a  1 4 t  L  p *

|  l i t y ,

n r i g f n w  a

wa twfiwie. ul. Krak&wska 26

p r z e d t e m  Z . R u s k e r a

poleca wszystkie specy- 
f ka krajowe |  zagrani
czne. oraz opatrunk i ,  
ar ty Kuły gumowe i cłu* 

rurgiczne. 1 3 6 3

G RZYB Y ZNAKOMITE POMORSKIE KRAJANE 
m a '■& s  Jadzie  HCP.T JWKTA KOLO
NIALNA Ska rp . p. Lwów, K I.Tańiklei 3 .

S 3 2 3

Dó dnia 25, s p a a  a b. r.
przylatujemy haitowne zamów:en’a

W Ę G I E L ». . .
dowolnpeh s3:iy.*RBnt6w. plnrwszoize-
d F 1 8 ]  f a k C Ś l i  Z kr>;aiii aGiesch:go Spadkobiercy- , 
dajije P. T. OJbiercom pełne -jwarancje wysyłki węgla

d o  d a l  1 A.
T A D H U S Z  W A S U N G  i  S k  1 rolnicze -handl. 

w  a  L w o w ie ,  u L  W a ł o w a  L. 1 .
469 T e l e f o n  N r .  3 3 A d r e a  ta le  r a f ^ z n ^  . T j w  a u a j» Ł iw < 5  v * .

a: g w a r a n to w a n ą  d o s t a w ą  d o  8  d n i  d o s t a r c z a  n a  
k o r z y s tn y c h  w a r u n k a c h

limli! Toiinniwi i ® '
Kraków, Potoc!:iror-> 4 . am Telefon 3482.

'i.

Drrktetn SpAlki drrk JPrasa**. uL Sokola 4  o.ipww. redaktor: MakjaN MACUA1SK1


